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•  ! NOWE 
j USTAWY
|  p rzy ję te
| przez
}  W ARSZAW A PAP. Jak
ł  in fo rm o w a liśm y , 27 bm . o

S9 godz, 10 rano m arszałek 
Cz. W V CECH o tw o rzy ł 
p ie rw iz e  w  ses ji Jesiennej 
p le na rn e posiedzenie se j- 

. m u  PRL. W zię li w n im  u- 
f  dz ia ł cz łonkow i# R ady Pań- 
ł  Stwa z A. Z A W A D Z K IM  
i  oraz cz łonkow ie rządu z 
\  p re m ie re m  J. C YR AN KIE-

I
9 W ICZEM.

W p ie rw szym  punkc ie  
po rządku obrad, spra w o­
zdanie K o m is ji K o m u n ika ­
c j i  i Łączności o  rządo­
w ym  p ro je kc ie  ustaw y o 
tran spo rc ie  d ro go w ym  1 
spe dyc ji k ra jo w e j złożył 

*  pos. Tadeusz RZESNIO- 
J  W IEC K I  (ZSL). 
f  W  im ie n iu  K o m is ji Ko- 
f  m u n ik a c ji i Łączności oraz 

Spraw  W ew nę trznych pos. 
» W ito łd  LASSOTA (SD) zre- 
f  fe ro w a ł p ro je k t ustaw y o 
r  bezpieczeństw ie 1 po rządku 
4 ru ch u  na drogach pub licz- 
a nych.

W glosow aniu Sejm u- 
f  c h w a lił je d no m yś ln ie  obie 
^  ustaw y.

{ W im ie n iu  K o m is ji P lanu 
Gospodarczego, Budżetu i 
F inansów  pos, Ju lianna 
W ASILEW SK A (PZPR)

p rzedstaw iła  p ro je k t usta­
w y  o no rm a liza c ji.

Izba p rz y ję ła  ustaw ę je d ­
nogłośnie.

Pos. Czesław HUDOW ICZ 
(ZSL) w  im ie n iu  K o m is ji 
H an d lu  W ewnętrznego zre­
fe ro w a ł p ro je k t, us taw y o 
ta rgach i  w ystaw ach k r a ­
jow ych .

Sejm  u c h w a lił ustawę Jed­
nom yśln ie .

W im ie n iu  K o m is ji W y­
m ia ru  Sp raw ied liw ośc i pos. 
Tadeusz N O W AKO W SKI 
(PZPR) prze d łoży ł p ro je k t 
us taw y o zm ian ie  p rze p i­
sów postępowania karnego.

Izba p rzy ję ła  p ro je k t u- 
staw y.

Na ty m  posiedzenie zo­
s ta ło  zam kn ię te . Następne 
posiedzenie odbędzie się w 
p ią te k  1 g ru d n ia  b r.

OBSZERNĄ RELACJĘ 
z posiedzenia Sejp-nu p rz y ­
nosi prasa po ranna ,

m t s  w  o « KURIER
A W I£ l'iń A k V

i -  v
Wzruszeni, szczęśliwi

W torek, 28. X I .  61 r.
R O K  X V n  N r 281 (5494)

S p ran a  zakazu  doświadczeń rm k le a r m r h
-  tematem dnia

©  Dziś pierwsze posiedzenie 
konferencji genewskiej 

O  Rzecznik Departamentu Stanu 
o oświadczeniu rządu ZSRR

G E N E W A  P A P . P rz y  re n c ję  trze ch  m o ca rs tw  rząd U S A ” , k tó ry  „b ę -  
b y ta  do G enew y d e le - pośw ięconą . sp ra w ie  dz ie  oczek iw a ł dalszego 
gac ja  ZSR R  na k o n fe - p rze rw a n ia  dośw iadcza ł w y ja ś n ie n ia  s tanow iska  

nych  e ks p lo z ji n u k le a r-  Z w ią z k u  R adzieckiego” 
nych . Na czele d e le g a c ji na w zn a w ia ją ce j swe o 
s to i S. C a rą p k in . D é le - b ra d y  k o n fe re n c ji ge- 
gac je  W. B ry ta n i i  i  n e w sk ie j.
U S A  z n a jd u ją  się ju ż  
w  G enew ie. P ie rw sze 
posiedzenie ko n fe re n c ji 
odbędzie się dziś w  go­
dz inach  p o p o łu d n io ­
w ych . (t)

D ru g ie
potomstwo
Striełki

M O SKW A PAP. S trie lka , 
k tó ra  ja k  pam ię tam y, od­
b y ła  lo t  w Kosmos i szczę 
ś liw ie  po w ró c iła  na Z ie ­
m ię, »szczeniła się po raz 
d ru g i.W yda ła  ona na św iat 
4 zdrow e szczenięta. Jak 
w iadom o, za p ie rw szym  
razem  S trie lka  m ia ła  sze­
ścioro szczeniąt.

K ró l  w ło s k ie !  p io s e n k i  
Już w  S z c z e c i n i e

3 koncerty
Marino Mariniego

i jeg o  zespo łu
D ZIŚ  pociąg iem  pospiesz szczecińskie j publiczności 

n ym  z W fóc łew ia  p rzyb y ł taneczny szlag ie r sezonu, 
do Szczecina św ia to w e j sla s ły n n y  po iud n io w o -a m ery - 
w y  zespół w łosk ich  rew e- kań sk i „T W IS T ” , 
le rsów  M AR IN O  M A R IN IE ­
GO. P iosenkarze zamieszka- Za in teresow anie koncerta 
l i  w  ho te lu  ..O rb is” -,,C on- m i w łosk ich  rew elersów  
t in e n ta l” . 1 « *  i  ty m  . ™ *«m  o lb rz y ­

m ie . O rgan iza torzy proszą 
Ju tro , we środę M A R IN O  publiczność o pu n k tu a ln e  

M A R IN ! 1 jego zespół da- p rzyb yc ie , gdyż z chw ilą  
dzą w  h a li spo rtow e j dw a rozpoczęcia koncertów  w e j 
kon ce rty : o godz. 17.30 1 o ścia do h a li spo rtow e j będą

:am kn ięte . (a)

W ASZYN G TO N  PAP. 
W szystkie am erykańsk ie  
d z ie n n ik i popo łudniow e za 
m ie śc iły  pod og rom nym i 
n a g łó w kam i na p ie rw z y c h  
s tronach wiadom ość o 
4 -p un k tow ym  radz ieck im  
p ro je kc ie  uk ła du  w sp ra ­
w ie  zakazu w szelk iego ro­
dza ju  dośw iadczeń n u k le ­
arnych. D z ie n n ik i re la c jo ­
n u ją  ośw iadczenie M in i­
ste rstw a S praw  Z ag ra n icz ­
nych ZSRR w te j spraw ie 
oraz w spraw ie  rozb ro ję -

W A S Z Y N G T O N  PAP. 
R zecznik D e p artam en tu  
S tanu USA W h ite  o -  
św ia d czy ł, iż now a p ro ­
pozyc ja  . radz iecka , aby 
ju ż  teraz zawrzeć p o ro  
zum ien ie  o zakazie do ­
św iadcza lnych  e ksp lo ­
z j i  n u k le a rn y c h  w  a t­
m osferze, pod w o d ą  i 
•7 p rzes trzen i kosm icz­
n e j, ja k  ró w n ie ż  propo 
zyc ja , aby państw a  zo­
b o w ią za ły  się n ie  p rze ­
p row adzać dośw iadcza ! 
nych  e ksp lo z ji n u k le a r­
nych  pod z iem ią  do 
c h w ili us ta len ia  syste­
m u  k o n tro l i  nad w y b u  
cham i p o dz iem nym i, 
..sa ro z p a try w a n e  przez

J A K  nJs In fo rm u je  k ie ­
ro w n ic tw o  W oj. Przedsię­
b io rs tw a Im prez A r tys tycz ­
nych , hala Sportowa na wy 
s tępy M A R IN O  M A R IN IE ­
GO i jego zespołu została 
spec ja ln ie  zaadaptowana i  
r ra d io fon iżow an a  ta k , te  
słyszalność ze w szystk ich 
m ie jsc  Jest' zapew niona. Pe 
p u la rn y  zespól „k ró la  w ło ­
s k ie j p ioseńk!”  w ykon a  
tym  razem sz lag ie ry  z tzw . 
żelaznego rep e rtua ru , znane 
go z rad ia i p ły t  g ra m o fo ­
now ych. a częściowo zupę’ 
n ie  nowe przebo je , śpiewa 
ne na zachodzie. M . in  MA 
R IN O  M A R IN ’  zaprezentu je

PIĘKNO ZIEMI 
JUGOSŁOWIAŃSKIEJ

N A R O D Y  Federacy j 
n e j L u d o w e j R epub li­
k i Ju g o s ła w ii obcho­
dzą ju t ro  swe św ięto  
narodow e. Dzień 29 l i ­
stopada jes t bow iem  
dn iem  p ro k la m o w a n ia  
niepod leg łośc i Jugosla  
w ii

w yw a lczo n e j bohater­
ską w a lką  a rm ii p a rty  
zanck ie j i  z b ro jn ą  po­
mocą oddz ia łów  A rm ii  
R adzieck ie j, 

W yzw o liw szy  się od 
h itle ry z m u , w alcząc z 
w łasną obszarniezo-ka  

—  *n iepodleg łości p ita lis tyczn ą  reakc ją .
na ro d y  Ju g o s ła w ii 
w k ro c z y ły  na drogę bu 
do w y  u s tro ju  lu d o w o -  
dem okratycznego. R y l 
to  w ła ś c iw y  i  je d y n i« 
słuszny w yb ó r. Ś w ia d ­
czą o ty m  sukcesy w  
u p rze m ys ło w ie n iu  k ra ­
ju  i  ro zw o ju  ro ln ic tw a ,  
dostrzega lny d la  każde 
go w zros t m a te r ia ln e j 
t  u m y s ło w e j k u ltu ry  
narodu.

W  d n iu  św ię ta  na rb - 
dowego J u g o s ła w ii i y  
czym y je j  narodom  da l 
szych sukcesów w  dzie 
le bud o w n ic tw a  socja­
listycznego. w  w a lce  
o u trw a le n ie  poko ju  
na św iecie.

NA  N A S Z Y M  Z D JĘ ­
C IU : fra g m e n t średnio  
w iecznego kośció łka  
będącego ob iek tem  za­
in te resow an ia  tu ry ­
s tów  w  Łapa dzie  — ma 
le ń k ie j osadzie" położą  
ne) o k ilk a  k ilo m e tró w  
na nółnoc od D ub ro w ­
n ika ,

(Foto CAF)

„Turów“
p rzed
w ie lką
ofensywą

W ROCŁAW  PAP. Zb liża ­
jąca  się z im a będzie n ie ­
zw yk le  trud na  d la  bu do w ­
n iczych ko m b in a tu  p a li­
wowo-energetycznego „T u ­
ró w ” . Do p rzedte rm inow e­
go uru cho m ie n ia  p ie rw sze­
go tu rbozespo łu — zgodnie 
z „A K C J Ą  400”  — pozosta­
ło  zaledw ie k l ik a  m iesięcy, 
a trzeba jeszcze w ykonać 
na jtrud n ie jsze  prace p rzy  
m ontażu ko t ła , tu rb in y  1 
generatora .

D otychczasow y przebieg 
p rac p rzy  budow ie e le k ­
tro w n i je s t na og ó ł po ­
m yś ln y . Ne p laeu budow y 
w yró s ło  j u t  w ie le  o b ie k ­
tó w  — 150-m etrowy kom in , 
dw ie  ch ło dn ie  kom inow e, 
b u n k ie r  w ęg low y  praż b u ­
dyn e k  g łó w ny  e le k tro w n i.

Jeżeli o trzym a  się tak ie  
tem po i energ ia — eą wszet 
k ie  szanse na powodzenie 
w  stanowej ofenayw ie.

K A IR  PAP. W K a irze  
ogłoszono now ą lis tę  18* 
osób, k tó ry c h  m ie n ie  o b ­
łożono »efcwestrem. Są to 
w y łączn ie  ob yw a te le  ZRA 

*  *  •
PARYŻ PAP. W edług da­

n ych  in s ty tu tu  s ta tys tycz ­
nego, ludność F ra n c ji w y ­
nosi 48.180 tys ię cy  miesz­
kańców .

•  •  •
PA R TE PAP. Powódź w y ­

wołana u le w n ym i deszcza­
m i p rzyb ra ła  ka tas tro fa ln e  
ro zm ia ry  w S e w illi. D w ie  
osoby zg inę ły , a tys iące  
m ieszkańców  pozbawione 
•ą dachu nad głową.

•  •  •
M O SKW A PAP. W ystępy 

p o lsk ie j sk rzypa czk i. W: 
d y  W iłk o m irs k ie j, 
S w ie rd ło w sku , gdzie da la 
ona dwa k o n ce rty , zakoń­
czy ły  się ogrom nym  s u k ­
cesem. Prasa ura lska pod­
k reś la . te  w ystępy W iłk o ­
m irs k ie j „ b y ły  w ie lk im  
w ydarzeniem  w  życ iu  k u l­
tu ra ln y m  U ra lu " .

/W . ( ] f

f stęsknieni!

Bohaterska załoga
m /t „Derkacz“

witana kw ia tam i
i łzami radości najbliższych

- powróciła 
do Szczecina

Mit „Derkacz”
przy nabrzeżu 
Bułgarskim

w y c h  i  w zruszonych  r y ­
b a kó w  p o w ita ł d y re k to n  
P P D iU R  „ G r y f ” , F. B U -ł 
K A T K O . K ró tk ie ,  se r­
deczne p rze m ó w ie n ie  po  
w ita ln e  i  w reszcie  —4 
zroszone łz a m i radośc i 
u śc is k i na jb liższych . Ż o ­
ny , dz iec i, k re w n i i  zna­
jo m i ' ca łu ją , w ręczają; 
p rzyn ies ione  w ią z a n k i. 
R yb a cy  uśm iecha ją  się 
radośnie, szczęś liw i, że 
po  p rzeżyc iach , k tó r *  
przec ież i  d la  n ic h  m o ­
g ły  s ię  zakończyć t r a ­
g iczn ie , w id zą  w reszc ie  
s w ych  na jb liższych , są 
w  dom u.

PO P R A W IE  sześc io tygodn iow ym  pobycie  
na ło w iska ch  M orza  Północnego, s ła w n a  ju ż  w  
ca łym  k ra ju  ze swego bohatersk iego  czynu, za 
łoga  lu g ro tra w le ra  m / t  „D e rka cz ”  p o w ró c iła  
dziś rano  do Szczecina.

Znamienne
metamorfozy
operetki
„Student
żeb rak"
Milloeckera

B E R L IN  PAP. T V  za-
cho dn ion lem lecka nadała 
opere tkę  „ D e r  Bette ls tu - 
d e n t"  (S tudent Żebrak), 
K a ro la  M illoe cke ra , jed ne ­
go z g łó w nych  przedsta­
w ic ie li op e re tk i w iedeń­
s k ie j. ' T reść te j op e re tk i 
w  te le w iz ji NRF uległa 
jed n a k  oaob llw e ) m e tam or­
foz ie  pod czu jn ym  ok ie m  
cenzorów  po lity ca n ych  za­
n im  tra f iła  na ekran te ­
le w iz y jn y . A kc ję  osnutą 
na tle  w a lk  w yzw oleń­
czych z zaborcam i w  K ra ­
k o w sk i em , przen ies iono i  
P o lsk i do F ra n c ji,

Na te n  te m a t pisze złoś­
l iw ie  ty g o d n ik  zachodnio- 
n ie m ie ck i ,>DIE Z E IT ” : 
„Jakże  to? Polscy p a tr io c i 
na n ie m ie ck ich  ekranach 
te le w izy jn ych ! K ra k ó w  ja ­
ko  m iejsce a k c ji,  a poi 
sk ie  p ięknośc i w  ro li bo­
ha te rek narodow ych? Tego 
rod za ju  rzeczy sa w  N iem ­
czech (zachodnich) n iem oż­
liw e . Polska h ra b in ą  p rzy ­
b ra ła  postać m adem oiselle 
N ine tto , boha te r Jan . n ie ­
spodziew an ie p rze m ie n ił 
się w  pa rysk iego Jeana.

Znowu adwokaci
na lawie oskarżonych
W A R S Z A W A  P A P . W  k u ra tu rz e  1 sądach spo 

na jb liższym  czasie ro z - w o d u je  u ch y le n ie  aresz 
poczną się sp raw y k a r -  tu  wobec je j  męża, a na 
ne dw óch ad w o ka tó w  z s tępnie uzyska odroczę 
B ie lska  B ia łe j — J ó - n ie  w yko n a n ia  k a ry  
zefa M a łżeńsk iego  i M ie  w ięz ien ia . P o w o łu ją c  się 
czysław a S tachaw a. na znajom ość z sędzia 

. h ie u czc iw y  a d w o ka t zo 
J. M a łżeńsk iem u  a k t  h o w ,?2ał sIę pom ySlnie 

oskarżenia zarzuca, ie  spraw ę SD, dk0
p o w o łu ją c  się na w p iy -  E m lII! M  , ^ ią ł 0<j  
w y  w  sądach p o d e jm ę - n |e j j  ^  c k  30 t  
w a ł-s ię  z a ła tw ia n ia . roz zj  
nych  spraw . I  ta k  np.
p o b ra ł od -M arty K . z D ru g i z n ieuczc iw ych  
B ie lska  ponad 16 tys. ad w o ka tó w  odpow iada 
z ł ob iecu jąc  je j,  że dz ię  za podobne p rzestęp- 
k i  -zna jóm ościom  w  p ro  stwa,

Statek zacum ow ał, Jak zw y 
k l« , po po w roc ie  *  re jsu, 
p rzy  nabrzeżu B u łga rsk im . 
B oha te rsk ich  ryb a k ó w  po­
w ita ły  tu  w yczeku jące ju ż  
od rana rod z in y , przedsta­
w ic ie le  społeczeństwa m ia ­
sta, k ie ro w n ic tw o  i  lieżn t 
p ra cow n icy  przeds ięb ior­
stwa oraz zaproszeni goś­
cie. Na uroczystość pow ita  
n ia  p rz y b y li rów nież w ice ­
m in is te r  Żeg lug i J. M A C H - 
N O  1 d y re k to r  Z jednoczen ia 
G ospodark i R ybn e j, J . SOŁ 
TAN .

P rz y  dźw iękach  o rk ie ­
s t r y  w o js k o w e j szczęśli-

„Cudowna
metoda“
w  T o tk u

R ZYM  PAP. W ło sk i ehe- 
m ik  *  T u ry n u  P ie r G io - 
van n i V a lla u r i op racow a ł 
w łasną „cud ow ną”  m etodę 
p rze w id yw a n ia  w y n ik ó w  w  
zak ładach to ta liza to ra . Je­
go metoda op iera s ię  na  
zdo ;ye ra ch  ■, m a te m a tyk i ł,  
•chyba je s t dobra , s k o ra , 
P. V a lla u r i w yg ra ł w  c ii ł^ u  
ostatn ich trzech m iesięcy 
30 m ilio n ó w  l iró w  oraz sa­
m ochód.

Przed tyg od n iem  w y g ra ł 
on w  to tka  20 m ilio n ó w  l i ­
ró w , a w  tę  n iedzie lę m ia ł 
kupon z 13 tra f ie n ia m i o ra *
7 kuponów  z 12 tra f ie n ia ­
m i. M ieszkańcy T u ry n u  a  
podziw em  m ów ią  o „c u ­
do w n e j”- m etodzie P. V a l-  
lą u ri.

Zona i teściowa o bohaterze

„WHISKY“
-  po polsku „Łysek“

„Kurier" z  w izy tą  
u rodziny kpt. S lęczk l

B U K IE T  cze rw onych  W szczeniak — ! u /ą  
goźdz ików , k tó re  p o d r l-  & X % r ,S r » V ..' 
W ia liśm y podczas WCZO- zrozu m ia łą  d la  n ie j na rw ę  
ra jsze j naszej w iz y ty  W  i  nazw ała pieska po prostut
m ieszkan iu  naństw a  ~  ..Ły*ekH. Ojciec przesłał m ieszKam u państw a  go córec7,ce innym tU t .
Slęczków , b y ł zapewne k iem , k tó ry  przed w ie lom a 
n a jm ils z y m  u p o m in k ie m  d n ia m i zaw in ą ł do Szczeci- 
ja k ie  o trz y m a ł d z is ia j
k a p ita n  m / t  „D E R ­
K A C Z ” . N ie  pozostało 
też chyba a n i ś ladu tre ­
m y, z  ja k ą  sześcio le tn ia  
M a łgos ia  S L Ę C Z K Ó W - 
N A  zaw ie rza ła  nam 
w czo ra j treść p o w ita n ia , 
p rzygo tow yw anego  przez 
n ią  d la  ukochanego ta ­
tusia . D z is ia j p o w ie d z ia ­
ła na pew no  w szys tko  
inacze j \ tak , b y  u s ły ­
szał ty lk o  ON.

Zakończy ło  się też  wresz
e n ie c ie rp liw e  w vczek lw a 

n ie  pani K R Y S TY N Y , któ ra  
zastaliśm y przy  sprzą tan iu 
m aleńk iego p o ko iku  m iesz­
czącego n ie liczne, na jn ie ­
zbędniejsze sprzę ty . Buszo­
w a ł tu  m a leń k i, cza rn y  p ir  
sek. u ja da jac  zawzięci« na

asz w id o k .
— T o  w łaśn ie podarunek 

o fia row an y  m ężowi przez 
an g ie lsk ich  ryba ków  dla 
M ałgosi — In fo rm u je  pan 
K rys tyn a , podnosząc f ig la r  
nego pieska z zawieszona 
na szyi m eta low a tab liczka . 
W y ry to  na n ie j napis- 
W H IS K Y  — ta k  bow iem  w *

(D okończenie h *  g tr. V

Bezpośrednie
POŁĄCZENIE
ko le jow e

Delhi-Londyn?
D E L H I PAP. Ja k  po ­

da je  „H in d u s ta n  Tim es*
za k i lk a  la t  będzie m o i 
na podróżow ać k o le ją  z  
D e lh i do Lo n d yn u . We­
d łu g  tego dz ie n n ika , rzą> 
d y  T u rc j i ,  Ira n u  i  P a k i 
stanu o p ra co w u ją  obec­
n ie  w sp ó ln y  p la n  odpo­
w ie d n ich  połączeń ko ld  
if iw y c h  na te ren ie  A z j i .  
Podróż k o le ją  trw a ła b y  
oko ło  8 d n i I b y ła b y  
znacznie tańsza od po­
d ró ży  lo tn icze j, czy m o* 
s k ie j.  -

.1 \V;VA\V I
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NA ANTENACH

D A L S Z E
K O N S U L T A C JE
Z A C H O D U

*  BO N N  PAP. Z  doniesień za­
chodn ich  ag e n c ji w y n ik a , że 
w  d n iu  7 g ru dn ia  b r .  odbędzie 
się w  P a ryżu , na szczeblu pod­
sekre ta rzy  s tanu, narada p rzy ­
gotowaw cza k o n fe re n c ji m i­
n is tró w  spra w  zag ran icznych 
trzech m oca rs tw  zachodnich i 
N KF. J a k  w iad om o, m in is tro ­
w ie  spra w  zag ran icznych czte­
rech państw  zachodnich m a ją  
s ię  spotkać w  s to lic y  F ra n c ji 
w  dn iach  11—12 g ru d n ia  b r. 
Celem  te j k o n fe re n c ji m a być 
ko le jn a  próba uzgodnienia sta ­
now iska Zachodu w  spraw ie  
ew entua lnego po d ję c ia  ro k o ­
w ań  ze Z w ią zk iem  R adzieck im  
na te m a t u re gu lo w an ia  próbie-* 
m u be rliń sk ie go ,

N O W A  O F IA R A  
Ś L IZ G A W K I

*  O LS ZTY N  P A P . Choć dop ie­
ro  p ie rw sze p rz y m ro z k i p o k ry ­
ły :  c ie n ką  w a rs tw ą  lo d u  n ie ­
k tó re  je z io ra  i  s ta w y , nadcho­
dzą ju ż  m e ld u n k i o lic zn ych  
— zw łaszcza w ś ró d  dz ie c i — 
w ypa dka ch .

O sta tn io  w  K lę b a rk u  W ie l­
k im  k o lo  O lsztyna 6 -le tn i Ja­
nek R op iak  w y b ra ł s ię  na po­
b lis k ie  jez io ro . C ienka p o w lo ­
ką  lo d u  za łam a ła  się po d  śliz­
ga jącym  się m alcem . Pom oc 
przyszła za późno. Jest to  Już 
druga traged ia  w  te j rod z in ie  
w  c iągu m iesiąca. N iedaw no 
pod ko la m i parow ozu zg in ą ł 
o jc ie c  chłopca.

W Z N O W IE N IE  
PRO CESU 

’ E IC H M A N N A  —
I I  G R U D N IA

*  L O N D Y N  PA P. Podano o f i­
c ja ln ie  do w iadom ośc i, że sąd 
w  Je ro zo lim ie , prow adzący 
proces p rze c iw ko  b . O ber- 
s tu rm b a n n fu e h re ro w i SS A d o l­
fo w i E ich m a nn ow i zb ie rze  s ię  i 
po no w nie  11 grudn ia * ,

W O K Ó Ł  S P IS K U  1
F R A N C U S K IE J  

¿Z D E L E G A C J I i  W; Z R A

*  K A IR  PA P. A g encja  M EN  !
po da je  uzupe łn ia jące  szczegóły i 
na te m a t dz ia ła lno śc i 9 cz łon - ( 
k ó w  m is ji fra n c u s k ie j w  ZR A, 
aresztow anych pod z a rz u te m ' 
p rzyg o to w yw a n ia  spisku go-1 
tizącego w  p rezydenta  Nassera i 

P oraz o organ izo w an ie  sabota- ( 
ś t y  na zlecenie rządu fra n c u - 
e sk iego. A g en c ja  in fo rm u je , że 
A w  pa źdz ie rn iku  b r . rząd fra n -  i 
\  cuslci w y s ła ł do  K a iru  fu n lc - | 
\  c jonariusza I I  B iu ra . H e n ri . 
9  Gantesa, k tó ry  m ia ł uczestn i- 
e czyć w  cha rak te rze  „e ksp e r- ' 
/  ta ”  p rzy  ob radach n a fto w e j i 
i  k o n fe re n c ji a ra bsk ie j. W  rze - , 
*  czyw is tośc i Gantes zbada ł na
0  m ie jscu  m oż liw o śc i do kon an ia  
A zam achu na p rezydenta  Nas- (
1 sera. A genc ja  M E N  p rzyp o rn i- (
\  na , że w  1955 ro k u  Gantes . 
9  przyg o to w a ł zab ó js tw o  zw iąz- 
i  kow ego p rzyw ó d cy  tu n e z y j-1 
q slclego, F e rha ta  Hacheda. i

9 K o n trw y w ia d  Z R A  obserw o- 
6  w a ł ju ż  od 18 m ies ięcy d z ia -1 
A la lność d e leg ac ji f ra n c u s k ie j i 
1 zb ie ra jąc  niezbędne do-kum en- i 
\  t y  1 n a g ryw a ją c  p rz e p ro w a - . 
t  dzone rozm ow y. 24 lis topada

I  nadszedł m om en t zdem asko- 1 
w a n ia  cz ło n kó w  de leg ac ji, i

N A G R O D A
L IT E R A C K A
„ F E M IN A ”

S *  PA R Y Ż  P A P . Po nagrodach 
G o nco urtó w  i  R enaudot, p rz y ­
znana zosta ła trzec ia  nagroda 
lite ra c k a  — „F e m in a " . O trzy - 

f  m a i ją  H e n ri TH O M A S  za po - 
8 w ieść „L e  P ro m o n to ire ” .

P R O D U K C JA  
S A M O C H O D Ó W  
N A  Z A C H O D Z IE

* *  R ZY M  PA P. Od s tyczn ia  do 
9 w rześn ia  b r . p ro d u kc ja  sam o- 
i  chodów  w zros ła  w e W łoszech 
A o 13,3 pro c . W  c iągu trzech  
\  p ie rw szych  k w a rta łó w  b r .  W ło - 
? chy e ksp o rto w a ły  171.962 sa- 
6 m ochody osobowe, 6.787 samo- 
ś  chodów  c ięża ro w ych i  326 au- 
\  tobusów .
T D la  po ró w n a n ia  d z ie n n ik  ■ 
f poda je , że w  U S A  p ro d u k c ja  « 
4 ogólna sam ochodów  w  p ie rw - 
L szych trzech  kw a rta ła ch  b r.
1 w yn io s ła  4.503.085 szt., c z y li o 
f 24 p ro c . m n ie j, n iż  w  ana lo - 
)  g iczn ym  okre s ie  ro k u  ub .

W Y S T Ą P IE N IE
wiceministra Winiewicza
w Komisji Politycznej O N Z

0 reformie 
szkolnej
rodzić będq

pedagodzy
1 rodzice

M IE J S K I K o m ite t 
F ro n tu  Jednośc i N a rodu  
i  K o m is ja  O św ia ty  M R N  
o rg a n iz u ją  sp o tka n ie  d y ­
re k to ró w  i  k ie ro w n i­
k ó w  szkó l og ó ln o ksz ta ł­
cących, za w odow ych  i  
po d s ta w o w ych  z p rzed ­
s ta w ic ie la m i k o m ite tó w  
ro d z ic ie ls k ic h  i  o p ie k u ń ­
czych  ty c h  szkó ł. S po tka  
n ie  m a  na  ca lu  om ów ie ­
n ie  zadań k o m ite tó w  ro ­
d z ic ie ls k ic h  i  op ie ku ń ­
czych  w y p ły w a ją c y c h  z 
U c h w a ły  K o m ite tu  Cen­
tra ln e g o  P Z P R  w  sp ra ­
w ie  re fo rm y  szko lne j.

S p o tka n ie  odbędzie się 
7 g ru d n ia  b r . o godz. 10 
w  gm achu  P re zyd iu m  
M R N , le w e  sk rz y d ło , 
p a rte r, (hs)

Izbom
szkolnym
potrzebne

SŁOŃCE!
N IE M A Ł Y  sukces odn io­

s ła  de leg ac ja  Szczecina b io ­
rąca u d z ia ł w  trz y d n io w e j 
k ra jo w e j na rad z ie  w  B y d ­
goszczy pośw ięcone j budów  
n ic tw u  szkó ł p o m n ikó w  T y -  
c iąc le c ia . P rzy  rozp a tryw a ­
n iu  zam ierze ń na na jb liższą 
przyszłość — p rzy ję to  k ilk a  
w n io skó w  szczec ińsk ie j ko ­
m is j i  bu d o w n ic tw a  przy  
W K  SFBS. D otyczą one m. 
in . p o ta n ien ia  kosztów  bu­
d o w y  i  oddaw an ia  reso rto ­
w i  ośw ia ty  n o w ych  zabudo­
w a ń  kom p leksow o , tzn . 
w ra z  z dziedz ińcam i, bo iska 
m i,  p la ca m i g ie r  i  zabaw. 
P onadto p rz y ję to  w n io sk i 
ok re ś la jące  w a ru n k i lo k a l i­
z a c ji p rzysz łych  zabudo­
w ań , ab y  zapob iec p rzypad 
k o m  w znoszenia ic h  na  n ie  
w ła śc iw ych  te re na ch , ( ja k  
np . u  nas p rz y  u l .  P o ko ju ). 
N ie  p o m in ię to  rów nie ż 
sp ra w  p ra w id ło w eg o  u k ła d u  
fu n kc jo n a ln e g o , k tó ry  ma 
zapew niać dz iec iom  dosta­
te czn y  d o p ły w  słońca, (b)

N O W Y  JO R K  P A P . K o m is ja  P o lity c z n a  N Z 
o b ra d u je  obecnie nad  sp ra w ą  ro z b ro je n ia . 27 
bm . w  to k u  d e b a ty  w  k o m is j i  w y s tą p ił p rze ­
w o d n iczący  de le g a c ji p o ls k ie j n a  X V I  Sesję 
Zgrom adzen ia  Ogólnego N Z  w ic e m in is te r sp ra w  
zagran icznych  Józe f W in ie w ic z .

D E B A T A  R O Z B R O JĘ  R a d yka ln e  posun ięc ia  
N IO W A  o d b y w a  s ię  w  p roponow ane  przez 
szczególnych w a ru n k a c h  ZSR R  ju ż  w  p o czą tko - 
—  m ó w ił w ic e m in is te r  w y m  s ta d iu m  procesu 
W in ie w icz . Z  je d n e j ro z b ro je n ia  s ta n o w ią  
s tro n y  p rze żyw a m y  n ie  w ła ś c iw ą  p o ds taw ę  do 
w ą tp liw ie  o k re s  w z m o - re a liz a c ji zam ierzeń  d ru  
żonego n ap ięc ia  m ię d zy  giego etapu . Z a k ła d a  on 
narodow ego  na  t le  spra  m .in . c a łk o w ite  zniszczę 
w y  N ie m ie c  i  B e r lin a , n ie  w s z y s tk ic h  zapasów 

b ro n i m asow ej zagłady.
A  m im o  to , je ś l i  cho­

d z i o  d y s k u s ję  ro z b ro - J a k  w y g lą d a  na t le  
je n io w ą  n ie  b y ł to  o- ty c h  p ro p o z y c ji p lan  
k res  zas to ju . N a o d w ró t U S A ? P la n  te n  w  p o - 
Jesteśm y ś w ia d k a m i c z ą tk o w y m  e tap ie  re a - 
pew nego postępu. Je ś li l iz a c j i  p rz e w id u je  sze- 
p o ró w n a ć  X V I  sesję re g  posun ięć, k tó re  n ie  
O N Z  z  X V  to  m ożna g w a ra n tu ją  szybk iego  
s tw ie rd z ić , że m a m y w  postępu w  d z ie d z in ie  
t e j  c h w il i  w iększe  szan ro zb ro je n ia , 
se d o ko n a n ia  k ro k u  na 
przód , n iż  ro k  tem u.

C ZYZ N IE  JEST sym p­
tom atyczne, że w  w a ru n ­
ka ch  nap ięc ia  m ię dzyn a ro ­
dow ego dw a  w ie lk ie  m o­
ca rs tw a  p e r tra k to w a ły  w  
sp ra w ie  ro zb ro je n ia  i  o- 
p ra co w a ły  w spó ln ie  uzg od ­
n ione zasady roko w a ń  na 
te m a t powszechnego i  ca ł­
ko w ite g o  rozb ro jen ia ?  Czyż 
n ie  Jest też sym pto m a tycz ­
ne, że oba te  m ocarstw a 
szuka ją  w  te j c h w il i  m oż­
liw o ś c i po rozu m ie n ia  się co 
do  p rze dsta w ie n ia  Zgrom a­
dze n iu  Ogólnem u w spó lne j 
re z o lu c ji do tyczące j zasad 
n e g o c ja c ji ro zb ro je n io w ych  
i  s k ła d u  organu, w  k tó ry m  
ne gocjac je  te  będą się to ­
czyć?

DZiENNiKd
P G K K N N liC

K A N C L E R Z  A D E N A ­
U E R  o d ło ż y ł s  pow odu 
g ry p y  p rze w id z ia n ą  na 
c z w a rte k  podróż do Pa 
ryża , gdzie  m ia ł s ię  spot 
kać  z p re zyden tem  de 
G a u lle ’em w  ce lu  p o in  
fo rm o w a n ia  go o sw o­
ich  rozm ow ach  z prezy 
den tem  K e n n e d ym  w  
W aszyngton ie . P rz e w i­
dz iane  na środę exposé 
rządow e w y g ło s i przed  
B undestag iem  w ic e k a n ­
c le rz  i  m in is te r  gospo­
d a rk i E rh a rd .

J a k  w y n ik a  z w ia d o ­
m ości p odane j w  ponie 
d z ia łe k  p rzez  d z ie n n ik  
„S ueddeutsche Z e itu n g ”  
bieżące s p ra w y  rządow e 
w  zastępstw ie  chorego 
A denauera  z a ła tw ia  pod 
se k re ta rz  s tanu  w  u rzę ­
dz ie  k a n c le rs k im , p rze ­
stępca h it le ro w s k i, G lob  
ke.

D a ta  sp o tka n ia  'Ade­
nau e r —  de G a u lle  zo­
s ta ła  u s ta lona  na 9 g ru d  
n ia , ja k  p o in fo rm o w a n o  
o f ic ja ln ie  w  p o n iedz ia ­
łe k  w ie czó r w  P aryżu .

Tydzień Fiiimi Folsltiegn w Londynie

gromadzi na seansach Ilu my widzów

Wysoka ocena
„Niewinnych czarodziei”

L O N D Y N  P A P . T rw a ją c y  w  L o n d yn ie  T y ­
dz ień  F ilm u  P o lsk iego  g rom adzi w  sa li k in *  
„C u rz o n ”  t łu m y  w id z ó w  w śród  k tć ry c h  je s t b a r 
dzo w ie lu  P o la kó w  m ieszka ją cych  w  A ng lii«  
P rasa b ry ty js k a  pośw ięca  fe s tiw a lo w i w ie le  
m ie jsca  p isząc o f i lm a c h  w  bardzo p rz y c h y l­
n ym  ton ie .

Po o b e jrze n iu  f i lm u  
„M a tk a  Joanna od  A -  
n io łó w ”  recenzent n ie ­
dz ie lnego „S u n d a y  T e ­
le g ra p h ”  p isa ł m .in .: 
„P o lska  —  je d y n y  k ra j 
spośród ty c h , k tó re  od 
w ie d z iłe m , pos iada jący  
szko lę  f i lm o w ą  —  na 
p e w no  w ie , ja k  rob ić  
p iękne  f i lm y .  N a w e t ten 
—  o p ra w ie  ab su rd a ln ie  
b rz y d k im  tem acie —  
je s t d ia b lo  dobrze z ro ­
b io n y ” . *

S P R A W O Z D A W C A  
F IL M O W Y  „S u n d a y  T i 
mes”  s tw ie rd z a : „F i lm y  
p o lsk ie , k tó re  w id z ia ­
łe m  dotychczas, są in te  
resu jące” .

„O b s e rv e r”  uw aża z t  
n a jle p szy  f i lm  ob raz  
„N IE W IN N I C Z A R O ­
D Z IE J E ”  A . W a jd y , o  
k tó ry m  pisze m.in.S 
„ F i lm  ten , dotyczący, 
jazzu  i  sexu je s t  m im o  
w szys tko  in te resu jący«

M A M Y  P R Z E D  SO­
B Ą  k o n k re tn e  p ia n y  do 
tyczące re a liz a c ji p o w ­
szechnego i  c a łko w ite g o  
ro zb ro je n ia , p rze d s ta ­
w io n e  przez ZS R R  i  
U S A .

P ro p o zyc je  ZS R R  w  
s p ra w ie  powszechnego 
i  c a łk o w ite g o  ro z b ro je ­
n ia  p rzeds taw ione  w  
ic h  a k tu a ln e j w e rs ji,  de 
le g a c ja  po lska  uw aża za 
p la n  n a jb a rd z ie j ra d y ­
k a ln y  i  odpo w ia d a ją cy  
w ym o g o m  współczcsnoś 
c i.

C a łk o w ite  zniszczenie 
ś ro d kó w  tra n s p o rtu  b ro  
n i n u k le a rn e j uw ażam y 
za n iezbędny  k ro k  d la  
zapoczą tkow an ia  ro zb ro  
je n ia .

Kulisy afery „300 kg srebra” (2)

BRUNO mówi prawdą
—  T O  JE S T  D L A  

M N IE  N IE S P O D Z IA N ­
K A  —  za pew n ia ł B ru n o  
S. S zw a jca r z Z u ric h u , 
bo on to  w ła ś n ie  b y ł 
k ie ro w c ą  czarnego F o r ­
da —  n ie  w ie d z ia łe m  
n ic  o s k ry tc e  i  o ty c h  
w oreczkach . W óz na leży 
do m o je j narzeczone j, 
O lg i T . N a b y ła  go n ie ­
d a w no  w  Z u r ic h u  —  
p rz e k o n y w a ł p rzes łuchu  
ją c y c h  go o fice ró w .

—  D O B R ZE . A le  ja k  
pa n  w y ja ś n i fa k t ,  że 
s reb rne  m o n e ty  p o lsk ie  
sprzed 21 la t  zn a jd o w a ­
ły  s ię  w  w ozie  k u p io ­
n ym  w  S z w a jc a r ii?  T o  
je s t w ię c e j n iż  n ie p ra w  
dopodobne, zgoła n ie ­
m oż liw e .

S z w a jc a r z ro zu m ia ł, 
że s tru s ia  m etoda cho­
w a n ia  g ło w y  w  p iasek 
n ie  odn ies ie  sku tku .

-  D O B R ZE , pow iem  
w szys tko  co w ie m  o 
srebrze  —  zadecydow ał.

-  M am  2G la t  —  roz 
począ ł swe w y ja ś n ie n ia  
S zw a jca r —  pochodzę z 
Z u r ic h u . Jestem  z za­
w o d u  m u ra rze m , a le  od

począ tku  ub ieg łego  ro ­
ku  ja ko ś  tru d n o  b y ło  
m i znaleźć s ta łe  za jęcie . 
H a n d lo w a łe m  u ż y w a n y ­
m i sam ochodam i, a le  
ten  in te re s  n ie  za p e w n ił 
sta łego za robku . Jed­
n y m  s łow em  by łem  w  
pow ażnych  k łopo tach . 
B y ło  to  ty m  b a rd z ie j 
p rzyk re , że p o s ta n o w i­
liś m y  z O lgą pobrać się. 
Rzecz zro zu m ia ła , żc do 
z re a lizo w a n ia  ty c h  p la ­
n ó w  po trzebna  b y ła  sta 
la  praca  a lbo  w iększa  
sum a g o tó w k i na ś lub  
i  urządzen ie  m ieszkan ia . 
R ozglądałem  się u p a r­
c ie  za czymś, co w y ra t0 
w a ło b y  m n ie  z o p re s ji.

P E W N E G O  D N IA  w y  
czeku jąc  o k a z ji B ru n o  
pozna ł cz łow ieka , k tó ry  
po  d łuższe j rozm ow ie  
p rz y  k ie lis z k u  „ M a r t in i ”  
zap ro p o n o w a ł m u  in te ­
res. —  D ostan ie  pan 
sporo fo rs y  —  o b ieca ł 
on —  je ś li „s k o k ”  się 
uda. „S k o k ”  po lega ł na 
p rz e w ie z ie n iu  w  p o w ro t 
n e j d rodze p e w n e j ilo ś ­
c i z łom u  srebrnego.

Bez tru d u  p o łk n ą ł ha

czyk, a le  p rz y n ę ta  n ie  
b y ła  b y le  ja k a . W yn o s i 
ła  1500 do la ró w .

W k ró tc e  pozna ł sw o­
ic h  z lecen iodaw ców . B y  
l i  cudzoziem cam i. Jeden 
z n ic h  b y ł m a ły m , pę­
k a ty m  i  ły s y m  cz ło ­
w ie czk ie m  po czte rdz iest 
ce, d ru g i zaś b y ł w yso ­
k im  m ężczyzną o  ru d e j 
czup ryn ie .

D o s ta ł od n ic h  ścisłe 
in s tru k c je , ja k  m a  w y ­
ro b ić -  tu ry s ty c z n ą  w izę  
na n a rc ia rs k ie  zaw ody 
d o  Zakopanego. U prze­
d z i l i  go, że je ś li zosta­
n ie  z ła p a n y  na gorącym  
u czyn ku , może dostać 4 
czy n a w e t 5 la t  w ię z ie ­
n ia . D o s ta rc z y li m u też 
sam ochód w yposażony 
w  s p ry tn ie  u k ry tą  s k ry t 
kę. P o s ta n o w ił jechać  z 
narzeczoną —  b y ło  to  
im  n a w e t na rę kę  —  u - 
w a ża li, że para  m ło ­
dych . zakochanych  lu ­
d z i bu d z i m n ie jsze  po ­
d e jrz e n ia  n iż  sam otny 
mężczyzna.

’(c.d.n.)

K A R O L  R U D N IE W S K I

80-LETN IA s taruszka 
K a ta rzyn a  M . przechodząd 
przez jezdn ię  na A l.  W o j- \  
ska Po lsk iego w padła pod 
sam ochód, doznając «ła-* 
m an ia  nog i. S taruszkę przą| 
w iez iono do  szp ita la .

W  M IEJSCOW OŚCI Żale-« 
sie, w  ta m te jszym  ośro dkd  
szko len iow ym  w yskoczy ła  
przez okn o  z I  p ię tra  20- 
le tn ia  A lic ja  Cz. N iedoszłą 
sam obó jczyn ię, ze w strząś- 
n ie n ie m  m ózgu i uszkodze­
n ie m  kręgos łupa, Pogo to - 
w ie  zaw io z ło  do  k l in ik i  - ną 
Pom orzanach.

P IH M  zapow iada na dz iś  
zachm urzen ie duże, miej-* 
scam i deszcz. T em pe ra tu rą  
do 5 s t. W ia try  s łabe ad 
um ia rko w a n ych  z k ierun-* 
k ó w  w schodn ich  i  pó łnoc­
no -w schodn ich . (ap j

„Whisky“
(Dokończenie ze s ir .  1(

— R ozm aw iałam  z m ężem  
te le fo n iczn ie , ale n ie w ie l«  
m i pow iedz ia ł. T y le , im  
zd ro w y  i  n ie d łu go w raca —* 
opow iada pa n i K rys tyn a . — 
Czekam w ięc n ie c ie rp liw ie , 
by usłyszeć w szystką  
w pros t od n iego. B y ła m  ta ­
ka oszołom iona tą  sprawą« 
n ie po ko iłam  się.

— Żeby ju ż  b y ł w  do m u. 
O bm yślam  co ugotow ać na 
ob iad . N ie ła tw o  m u  dogo­
dzić, bo sam św ie tn ie  g o tu ­
je.

— N ie  ty lk o  go tu je  
w trą ca  teściow a. N ik t  z do­
m o w n ikó w  ta k  ja k  on n i«  
p o tra f i też w y fro te ro w a ć  
podłóg. Z azw ycza j rzad ko 
się zdarza, by teściow a 
chw a liła  zięcia — w y ja ś n i*  
z uśm iechem  m atka  p a n i 
K ry s ty n y  — ale R ysiek, t«  
w y ją tk o w o  ud an y zięć.

— Jestem  ta ka szczęśliwa, 
że dostan iem y m ieszkan ie. 
M in ę ła  ju ż  6 roczn ica  ś lu ­
bu. a n ie  k u p il iś m y  sobiei 
jeszcze żadnych m e b li. N io  
b y ło  ich  gdzie w s taw ić  — 
zw ie rza  się na  zakończeni««

(dm)

O B W IE S Z C Z E N IE  
O  L IC Y T A C J I R U C H O M O Ś C I

K O M O R N IK  Sądu P o w ia tow ego  w  Szcze­
c in ie  re w . V L  Ja n  B u liń s k i m a ją cy  k a n ­
ce la rię  w  Szczecinie u l.  W ie lko p o lska  n r. 

26 na  pods taw ie  a r ty k u łu  608 kpe poda­
je  do p u b liczn e j w iadom ości, że d n ia  30.XL 
61 r . o godz. 12 w  Szczecinie A l.  W o jska  
P o lsk iego  18 odbędzie s ię  I-s z a  lic y ta c ja  
ruchom ości należących do G óreck iego  Zyg  
m u n ta  sk łada jących  się z  s i ln ik a  e le k tr. 

22 k W  pierśc. k r y ty  N r. 30-95, s iln ik a  
e le k tr . A E G  p icrśc. 20 PS N r . 339, to k a r ­
n i  szer. toczen ia  0,5 m  z s iln ik ie m  e le k tr. 
i  sto łem , nożyczek do c ię c ia  b la ch y , 2 
sztancc do sztancow an ia  b lachy, w ie r ta r ­
k i  s łu p k o w e j z s iln ik ie m  tró jfa z . 3 odg ro ­
m n ik ó w  w ys. nap. 6 kW , 3.000 opraw ek, 
porce l. s u f it .  E  24, s iln ik a  e le k tr . „S ie ­
mens”  15 k W  picrśc. d źw ig , (wodoszcz.) 
n r . 105241 oszacowanych na łączną sumę 
z ł. 67.700 zł. R uchom ości m ożna oglądać 
w  d n iu  l ic y ta c j i  w  m ie jscu  i  czasie w yże j 
oznaczonym . D n ia  25 lis to p a d a  61 r . K o ­
m o rn ik  Sądu P ow ia tow ego . 4694-K

„M A Z O W S Z E **
T A Ń C Z Y
W  „C IT Y  C ENTER*

*  N O W Y JO R K  PA P. W ystępy 
Po lsk iego Zespołu P ie śn i i 
Tańca ..M azowsze" w  N ow ym  
J o rk u  JU Z TR ZEC I T Y D Z IE Ń  
cieszą się n ies łabnącym  po - ( 
w odzen iem . Sala „ C ity  Cen­
te r ” , w  k tó re j w ys tęp u je  „M a -  ' 
zowsze” , każdego w ieczo ru  za - ( 
pe łn iona je s t p o  b rzeg i p u -  i  
łłliczn ośc lą . A

Pracownicy Poszukiwani
10 P A L A C Z Y  c.o. z a tru d n i n a tych m ia s t D z ie l­
n ic o w y  Zarząd B u d y n k ó w  M ieszka ln ych  Szcze- 
cin-Pogodn© u l. P. S k a rg i 30. W a ru n k i p ła cy  
i  p ra cy  do om ó w ie n ia  na  m ie jscu . 469‘  ~

K U C H A R Z Y , s to la rza -t apie-era i  h y d ra u lik a
ślusarza z a tru d n i H ote l „O rb is  C o n tin e n ta l” .
K w a lif ik a c je  w ym agane. Zgłoszenia p rz y jm u je  
Sekcja K a d r  H o te lu  „O rb is ”  w  Szczecinie. W a ­
r u n k i do uzgodn ien ia  n *  m i a ! «nu. 4698-.K

Ogłoszenia Drobna
PR A C A

O P IE K U N K A  do t r z y ­
m iesięcznego dz iecka po 
trzeb na  iia ty c h m ia s t. P o 
godno u l. R eym on ta 53 

11716-G

POMOC dom ow a po trze 
bna na sta łe . Szczecin 
A l.  W ojska Po lsk iego 
135 w  godz. 17—19.

11717-G

GOSPOSIA do p ro w a ­
dzen ia  dom u (dw oje  
dz iec i) na s ta le po­
trzebna . Stzczecin. Sza­
r o tk i  9—3. 11615-G

M A ŁŻE Ń S TW O  z dziftC 
k iem  poszuku je  docho­
dzącej gosposi. P iastów  
61 m  29 od godz. 19

11718-G

POMOC dom ow a do 
dz iecka na s ta łe  po­
trzebna . Zgłoszen ia te le ­
foniczne 39-628. 11719-G

POMOC dom ow a po­
trzebna . W iadom ość u l. 
T ren tow sk ieg o  25a te l. 
73-901 11720-G

M O T O C Y K L S.H .L; 150 
w  d o b rym  stan ie  sprze­
dam . u l.  A sn yka  9—5.

11721-G

SAM O CH ÓD  S yrenka w  
d o b rym  stan ie  sprze­
dam . T rzeb ia tów , R y ­
n e k  33 tel,_225, . 11722-G

A N T E N Ę  te le w izy jn ą  
(dachową) ta n io  sprze­
dam . u l. Ś ląska 41—24 

11723-G

pana do la t  37. O fe rty  
B iu ro  Ogłoszeń p l. H o ł 
du  P rusk iego 8 na n r  
1245, 11728-G

M A S ZY N Ę  do  Szycia u- 
n iw e rsa ln ą , a p a ra t Z or- 
ka 4 sprzedam . te l. 
440-59, 11724-G

LO K A L E

P A N IE N K A  poszuku je  
po ko ju  sub loka torsk iego 
W iadomość Bogusław a 
49-6 1172Ś-GN IER U C HO M O ŚC I

PO ŁOW Ę do m u; 2 po­
ko je , k u ch n ia , łazienka, 
w a rsz ta t s to la rsk i bez 
m aszyn, o raz 440 m kw  
ogrodu zadrzew ionego 
w  K o śc ian ie  w o j. poz­
nańskie sprzedam. Ce­
na 150.000 zł. In fo rm a ­
c je  A l.  W o jska  Po lsk ie­
go 10—9. 11725-G

PR ZY JM Ę  na po kó j 
dw óch panów . A l.  3-go 
M a ja  9—5. 11730-G

S A M O TN Y  p ra cu ją cy  
poszuku je p o ko ju . O fer 
t y  B iu ro  Ogłoszeń p l. 
H o łd u  P rusk iego 8 na 
n r  1247. 11731-G

W Y N A JM Ę  p o kó j z  o - 
sobnym  w ejśc iem . G u- 
m ieńce Zaburzańska 24 

11732-G

RO ŻN E

p ra w y  odzieży i  b ie liz ­
n y . M azurska 43—1.

117Z6-G
W Y N A JM Ę  p o k ó j 2 pa­
nom . W itk ie w icza  20-1 
od godz. 17. 11733-G

M A T R Y M O N IA L N E
Ł A D N E  m ieszkan ie, I  
p ię tro , og ródek zam ie­
n ię  na  m ieszkan ie  w  do 
m u  przeznaczonym  do 
sprzedaży. O fe r ty  B ju -  
ro  Ogłoszeń p l. H o łd u  
P rusk iego 8 na  n r  1228.

11595-G

P A N N A  posiadająca 
m ieszkan ie  pozna kaw a 
le ra  lu b  w dow ca o szła 
chę tn ym  sercu od la t  35 
O fe r ty  B iu ro  Ogłoszeń 
pis H o łd u  P ruskiego 8 
na n r  1246. 11727-G

M ŁO D E  m ałżeństw o z 
dz ie ck iem  poszuku je po 
k e j4  _  sub loka torsk iego

P A N N A  posiadająca w ła  
snę m ieszka n ie  oczna

p rz y  k u ltu ra ln e j rod z i­
n ie . Szczecin, M azurska 
20 rn 1. 11734-G

D W A p o k o ik i, kuch n ia  
(o ficyn a ) zam ien ię na 
po kó j. Zgłoszenia B iu ro  
Ogłoszeń p i. H o łd u  P ru  
skiego 8 na n r  1244.

11735-G

M IE S Z K A N IE  w  Szcze-
c in ie -D ąb iu , 2 po ko je  z 
ku ch n ią , 42 m  k w . po­
m ieszczenie na  łazienkę 
słoneczne. I  p ię tro , w o ­
da i  gaz na m ie jscu, 
dw a  og rody p rzydom o­
we zam ien ię  na miesz­
kan ie  w  Szczecinie dw u 
lu b  t r z y  po ko jo w e . W ia 
dom ość Szczecin-D ąbie 
u l. G ry fiń s k a  n r  144 m 2 

11736-G

2 PO KOJE z kuch n ią , 
słoneczne, p ó ło fic yn a  za 
m ien ię  na w iększe lu b
3 m ałe poko je . L e n a rto
w ieża 20 m  28 w  godz. 
16—19 11737-G

Kurs
ję z y k a

angie lskiego i  n ie m ie ­
ck iego d la  początku­
ją cych  dn. 30 bm . dla 
zaaw ansow anych dn. 
29 bm . rozpoczyna się 
w  Zak ładz ie  Szkolenia 
PTF. A l.  P iastów  6. 

Zap isy  codziennie od 
godz. 16.

4697-K

E L E K T R O K A R D IO ­
G R AF kup ię . Może być  
uszkodzony. K ra k ó w j 
M iodow a 29 m  16 St. 
Z iem ia ko w sk i. 4698-K

ZG U B Y

S K R A D ZIO N O  le g ity ­
m ację  n r  61/62 na na« 
zw isko Jan W ó jc ik .

11736-0

ZG U BIO N O  leg itym a c ję  
szkolną w yda ną  przez 
T ech n iku m  B u do w la ne 
w  Szczecinie na na zw i­
sko W ło dz im ie rz  K ra w -  
czak. 11739-G

ZG U BIO N O  le g itym a c ją  
szkolną na nazw isko Zą 
no n  S w itl ik . 11740-0

ZG U B IO N O  przepustkę
po rtow ą  w yda ną  prze* 
Z.P.S. na nazw isko J a n  
Szym czak. J1741-G

ZG U BIO N O  dow ód oso­
b is ty  E Z  160978. le g ity ­
m ację  szkolną T ech n i­
ku m  B udow lanego, le g i 
tym a c ję  P Z U  i zaśw iad 
czernie p ie rw sze j re je ­
s tra c ji przedpoborow ej 
na nazw isko  H e n ry k  
K u b ic k i zam . w  Szcze­
c in ie . W andy 2 m 4.

11742-0

Z G U B IO N O  książeczką
ubezp ieczeniow ą ne 
254278 Ser. D . w yda ną  
3.XH. 60 r .  na nazw isko 
E lżb ie ta  Paprocka .

11743-0

M A T K A  Z o fia  Kondrat» 
to w icz  zam . -Koszalin* 
Podgórna 45—4 poszu- 
k u  c ó rk i G enow efy, u -  
rodzonej 15.IV.1927 r. O- 
s tro w ie c i 4S95-K



P r  281 (5394f

Ten wysiłek opłaci się stokrotnie

tfo gimnastycznych 10 min.
W IE L O K R O T N E , N IE Ś M IA Ł E  P R Ó B Y  akcji 

upowszechnienia g im nastyk i w  zakładach p ra ­
cy, tzw . gim nastyki k o rekcy jn e j, chyba z po­
wodu zbyt słabego rozpowszechnienia wśród 
społeczeństwa nie d aw a ły  należytego rezu lta ­
tu.

P R Ó B Y  w p ro w a d ze ­
n ia  g im n a s ty k i w  p rz e r 
w a ch  w  p ra c y  b y ły  i  
są  stosowane w  k i lk u  
szczec ińsk ich  zak ładach 
p ra cy . S p raw ą  tą  z a ją ł 
s ię  o s ta tn io  w y d z ia ł 
W F  W K Z Z  p rz y  d u ­
żym  p o p a rc iu  i  facho ­
w e j pom ocy  dz ia ła czy  
T K K F . N a  czym pole­
ga ta zabawa i  co to 
jest gim nastyka korek­
cyjna?

G im n a s tyka  tego  t y ­
p u  to  rzecz n ienow a.
Od la t  stosow ana je s t 
w  w ie lu  zak ładach prze 
m y ś lo w y c h  w  S zw ec ji,
S z w a jc a r ii, Z w ią z k u  Ra 
d z ie ck im , a o s ta tn io  w  
N R D , CSRS i  w  in n y c h  
w y s o k o  u p rz e m y s ło w io ­
n y c h  k ra ja c h . Polega 
Ona na zastosow an iu  
podczas p rz e rw  w  p ra ­
c y  k ilk u m in u to w y c h  
ćw iczeń, m a ją cych  na 
ce lu  w y ró w n a n ie  od ­
ksz ta łceń  spow odow a­
n ych  p rzez d łu g o trw a ­
ły ,  p rzew ażn ie  je d n o ­
s tro n n y  w y s iłe k  p raców  
n ik a . D l i  p rz y k ła d u  
szw aczka  siedząca po ­
ch y lo n a  nad m aszyną 
w  czasie g im n a s ty k i bę 
dzie  w y k o n y w a ła  ć w i­
czen ia  m a jące  na  ce lu  
w y p ro s to w a n ie  k rę g o ­
s łu p a  i  z a tru d n ie n ie

Już na szczeblu

centralnym

Kto z kim
w I I  rundzie
Pucharu
Polski

W  N IE D Z IE L Ę , ja k  ju ż  
(pisaliśm y, odbyta  s-ię p ie rw  
•za  run da  p iłk a rs k ic h  roz ­
g ry w e k  P ucharu  P o lsk i na 
•zcze b lu  cen tra ln ym . Po wy 
ło n ie n iu  rep re zen tan tó w  po 
azczególnych w o jew ództw , 
d o  rozg ryw e k  »osta ły w łą ­
czone w szystk ie  zespoły l i  
l ig i  (d rużyn y : G W A R D II 
W -w a  i A R K O N II za liczono 
ju ż  do I  l ig i,  k tó ra  p rz y ­
s tą p i do Pucharu dop ie ro  
w  p rzysz łym  ro ku ), spadku 
w iczó w  z X l ig i  (Z A W IS ZA  
ł  P O LO N IA  Bydg.) oraz 
d u e t, k tó ry  aw ansow a! n ie  
da w no  do I I  l ig i  S L A V IĘ  
R uda i  S Z O M B IE R K I.

N ie  znam y do te j po ry  
w szys tk ich  w y n ik ó w  tego 
¡rzutu, ale Jak w y n ik a ło  z 
k i lk u  rezu lta tó w  — niespo­
dz ia ne k  będzie sporo. O- 
k rę g  nasz, k tó re m u  ub. nie 
d z ie li od pa d ły  dw a  zespoły 
ŚPOGOŃ I b i  Ś W IT  Sko l- 
•w in) rep rezen tow any bę­
dz ie  w  Pucharze P o lsk i je ­
szcze przez tr z y :  A R K O - 
N IĘ . POGOŃ i  C ZA R ­
N YC H .

A rk o n ia , ja k  Już wspom 
B ie ll im y , uzu pe łn i w ra z  z 
po zosta łym i 1 -ligow cam i 
gru pę  w y ło n io n y c h  jeszcze 
w  ty m  ro k u  32 zespołów. 
¡Pogoń na to m ia s t w y je d z ie  
de  L e g ii I lb  W -w a, k tó ra  
KW peiężyla Łech ię  T o m a ­
szów  (1:1, a C Z A R N I gościć 
będą PO LO N IĘ  Bydgoszcz. 
O bydw a te  mecze odbędą 
• ia  10 g ru d n ia  br.

(ok)

m ię ś n i n ie  b io rą cych  
u d z ia łu , lu b  m a ło  za­
tru d n io n y c h  podczas 
p racy.

R O Z M A W IA L IŚ M Y  na te n
te m a t z je d n ym  z n a jw ię k  
szych p ropaga torów  te j id e i 
— red . L u d w ik ie m  SZU M - 
LE W S K IM  z Ło dz i. A k ty w ­
n y  dz ia łacz T K K F , b y ły  
g im n a s tyk  „S o ko ła ”  z p ra k  
t y k i  w ie , ja k  w ie lce poży­
teczna je s t g im na s tyka . M l 
m o sw o ich  „x -d z ie s ię c lu ”  
la t ,  m a ją c  za sobą 35-lecie 
p ra c y  zaw odow ej, p o tra f i 
jeszcze dz iś  w yko n yw a ć  
tru d n e  ćw iczen ia g im n a ­
styczne, będąc znacznie 
sp ra w n ie jszym  od  sw ych  o 
po łow ę m łodszych kolegów . 
Otóż red . S zu m ie w ski od 
początku śledzi w y n ik i g lm  
n a s ty k i k o re k c y jn e j stoso­
w an e j w  k i lk u  zak ładach 
p ra c y  w  Ło dz i. Są one re ­
w e la cy jn e ! S ta łe  badania 
le k a rs k ie  g ru p y  u p ra w ia ­
ją ce j g im na s tykę  w yka za ły  
d u ży  w zro s t spraw nośc i f i ­
zyczne j i  zdrow o tnośc i, 
W zrosła ic h  w yda jność p ra ­
cy, do m in im u m  spa d ły  w y  
p a d k i p rz y  p ra cy . Ludzie 
c i. po 10-m inutoweJ, n ie -  
fo rso w n e j g im nastyce , czu­
ją  się znacznie ha rd z ie j w y  
poczęci n iż  p ra cow n icy  n ie  
s tosu jący ty c h  ćw iczeń. 
’Znacznie polepsza się ich  
sam opoczucie — praca w y  
da je  się m n ie j m onotonna.

N A S Z  R O Z M Ó W C A  
przestrzega je d n a k  
p rzed  z b y t p o chopnym  
stosow an iem  g ru p o w ych  
10 -m in u tó w e k. A k c ja  
ta  m u s i b yć  dobrze 
p rz yg o to w a n a  i  p ro w a ­
dzona pod k ie ru n k ie m  
fachow ego in s tru k to ra , 
o ra z  z  dob rze  p rz y g o to ­
w a n y m  p rog ram em , od 
p o w ie d n im  d la  każde j' 
g ru p y  za leżn ie od  w a ­
ru n k ó w  w  ja k ic h  p ra ­
cu je .

P R O G R A M Y  ta k i*  w  
Szczecinie op ra co w u je  ze­
spó ł pod k ie ru n k ie m  w y ­
b itn eg o  fachow ca od g im ­
n a s tyk i — m g r M IE C ZK O W  
SKIICGO. N ad  a k c ją  tą  c *u

w a  zespół k o n su lta cy jn y  
p rz y  W K Z Z , k tó ry  udz ie la 
po rad  i  pom ocy. Ć w icze­
n ia  rozpoczęto p ró b n ie  ju ż  
w  18 zak ładach p ra cy. Prze 
szkolono w  ty m  celu in s ­
tru k to ró w , op racow ano p ro ­
g ra m y  d la  poszczególnych 
g ru p , a m g r  M ie czkow sk i 
s ta ie w iz y tu je  ćw iczące g ru  
p y  ud z ie la ją c  w  tra k c ie  
g im n a s ty k i fa ch o w ych  u- 
wag.

J U Ż  P IE R W S Z E  p ró  
b y  d a ją  nadspodziew a­
n ie  dob re  re z u lta ty . 
W k ró tc e  po s ta ra m y  się 
zapoznać c z y te ln ik ó w  z 
o p in ia m i le k a rz y  za k ła ­
do w ych  i  P o ra d n i S por 
to w o  -  L e k a rs k ie j,  oraz 
u w a g a m i sam ych  ć w i­
czących. Zapew niam y, 
że są entuzjastyczne.

W praw dzie  odkryw a­
m y  gimnastyczną A m e ­
ry k ę  ju ż  daw no od­
k r y tą  i  w ypróbowaną, 
ale lep ie j rozpocząć pó 
in o  niż nigdy. Ten  
sport upraw iany dla 
waszego zdrow ia pow i­
nien, naszym zdaniem, 
być sportem  pierw szej 
potrzeby. D latego gorą­
co zachęcamy przedsta­
w ic ie li rad  zakłado­
w ych, lekarzy zakłado­
wych i  wreszcie samych 
pracow ników  do propa  
gowania te j akc ji. W y ­
nagrodzi się stokrotnie.

(R » k )

ZŁOTE
ODZNAKI
„Przyjaciela
Szczecina“

P R ZE W O D N IC ZĄ C Y  
P rezyd ium  M R N  H en­
r y k  Ż U K O W S K I wręcza 
z ło tą  odznakę „ P r z y ja ­
c ie la  Szczecina”  inż . Sta 
n is ła w o w i K irk in o w i,  
k tó ry  je s t w icep rze w o d 
n iczą cym  Społecznego 
K o m ite tu  P o rzą dko w a­
n ia  M iasta .

(Foto — S te fa n  Cieślak)
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Najbardziej podobała się „Żeglarska”

Polska -  
Szkocja 16:4

Ł Ó D Ź  P A P . R ozegra­
ne w  p o n ie d z ia łe k  w  
Ł o d z i m ię dzypańs tw ow e  
sp o tkan ie  boksersk ie  
P o lska  —■ S zkoc ja  za ­
k o ń czy ło  się zw yc ię s t­
w e m  P o la k ó w  16:4.

Konkurencia liczna
-  za mało „nastolatków“

D U E T U  R O T S T E I- 
N Ó W  n ada l n ie  m a m y  
w ś ró d  zgłoszonych, ale 
po o s ta tn ich  n o ta tka ch  
na te m a t tu rn ie ju  p in g ­
pongow ego d la  n ie  zrze 
szonych zg łoszenia po ­
syp a ły  się ja k  z rogu  
ob fitośc i.

Jest rzeczą c h a ra k te ­
rystyczną , że w ś ró d  na ­
p ły w a ją c y c h  zgłoszeń 
n ie w ie le  je s t m łodzieży. 
A  przec ież w  lic zn ych  
ś w ie tlica ch  szko lnych  
bez p rz e rw y  s tu k a ją  b ia  
łe  p iłe czk i, zaś p ow ­
szechnym  z ja w is k ie m  
są ko leżeńsk ie  tu rn ie je  
„o  czekoladę” .

C ieszy n a to m ia s t ju ż  
spora ilo ść  zgłoszeń l u ­
d z i pow yże j 20 la t, a 
często „g ru b o "  pow yże j 
— ty c h  ja k  o k re ś liliś m y  
„s p o rto w c ó w  od św ię ­
ta ” . C hodz i n a m  bo­
w ie m  o to  przede w szy

s tk im , a b y  w ła ś n ie  ty m , 
k tó rz y  po p ra c y  w  św ie t 
lic a c h  a często p ry w a t­
n ie  w  dom u t re n u ją  i  
p rz y g o to w u ją  s ię  do im  
prezy, dać m oż liw ość  
s ta r tu  w  lic z n e j k o n ­
k u re n c ji podczas p ra w ­
d z iw y c h  zaw odów .

W y ja ś n iła  s ię  Już 
sp raw a  sa li, a le  w a ru n ­
k u je m y  w y b ó r  sa li i  
te rm in  za w o d ó w  iloś ­
c ią  zgłoszeń. Jeże li zg ło  
szetnia p ó jd ą  w  ty m  
tem p ie  do  końca, a w ię c  
do  p ią tk u  1 g ru d n ia , 
będz iem y m u s ie li s ię  po 
sta rać o spo ry  o b iek t, 
być może n a w e t o ha lę  
spo rtow ą .

A  te ra z  uw aga  uczest
n ic y  i  w szyscy c h ę tn i, 
k tó rz y  n ie  zd ą ży li się 
zg łosić — od dziś zg ło ­
szenia p rz y jm u je m y  na 
n u m e r te le fo n u  45-021 
w  godzinach od  9 do 15.

PR ZEZ D W A D N I 
p rze b yw a li w  Szczeęjn ic 
poznańscy ga s tron om ie^ , 
re w iz y tu ją c  nasze lo k a ­
le  w  ram ach  za in ic jo w a  
j i c j  p rzez W ojew ó dzk ie  
Z jednoczen ie  Przedsię­
b io rs tw . H an d lo w ych  w  
Szczecinie w y m ia n y  d o ­
św iadczeń m iędzy ga­
s tro n o m ia m i obu m iast. 
21 osób — przew ażnie 
k ie ro w n ik ó w  poznań­
sk ich  lo k a l i  — szczegó­
ło w o  z lu s tro w a ło  13 w y  
b ra n ych  przez s ieb ie za 
k ła d ó w  gas tron om icz ­
n y c h : „ B a jk ę ” , „C a fe -  
C lub” , „D w o rco w ą ” , 
„ E x t r a ” , „ G r y f ” , „G o ­
ś c in n y ” , „K a m e ra ln ą ” , 
„S łon eczn ą” , „P om orzan 
k ę " ,  „W arszaw ską”  1 
„Ż e g la rską ”  o ra z  ba ry  
m leczne : „ J u trz e n k a "  i  
„W ita m in k a ” . N atom iast 
d y re k to rz y  poznańskich 
prze ds ięb io rs tw  g a s tro ­
n o m iczn ych  pobieżnie o- 
b e jrz e li w iększość n a ­
szych re s ta u ra c ji i  ba­
ró w  w  Śródm ieśc iu.

U znano, że zasadn i­
czą cechą szczec ińsk ie j 
g a s tro n o m ii je s t  sk ro m  
ne k la s y fik o w a n ie  lo ­
k a li.  N p . p oznańsk i 
„A S ”  o d p o w ia d a ją cy  na 
szem u b a ro w i „ E X ­
T R A ”  ( I I I  ka t.) je s t 
b a re m  I I  ka t., a  „ K a ­
m e ra ln a "  b y ła b y  w  P o ­
z n a n iu  lo k a le m  k a t. S 
( je s t k a t. I) .  Naiwet b a r 
„G o ś c in n y ”  zdan iem  po 
zn a n ia kó w  z a s łu g u je  na 
I I  k a t  Dowodzi to, że 
szczecińskie przedsię­
biorstw a gastronomicz­
ne rezygnu ją  z ła tw e ­
go powiększania docho 
dów (im  wyższa katego 
rla  tym  wyższa marża) 
na koszt lepszej obsłu­
gi konsumenta.

D R U G Ą  po chw a łę  zdoby­
liś m y  za k a fe jk i:  „ R i f i f i ” , 
„T e a tra ln ą ”  i  *,M o u lin  
R ouge” , u ru cho m io ne  w  lo ­
ka la ch  po  b y ły c h  m elina ch. 
Gościom, podoba ła się za­
ró w n o  idea lik w id o w a n ia  
ro z p ija ln i ja k  i  now ocze­
sne, c ieka w e  u rządzen ie  
w n ę trz .

U Z N A N IE  za  este­
ty k ę  s a l k o n s u m p c y j­
n ych  z d o b y ło  w ię k ­
szość k o n tro lo w a n y c h  
lo k a li.  N ie tru d n o  się 
d o m yś lić , że do spo­
d z ie w a n e j ła d a  dz ie ń  
k o n t ro l i  (nasi g a s tro n o - 
m ic y  b y l i  w  Poznan iu  
ty d z ie ń  p rzed tem ) za ło ­
g i za k ła d ó w  g a s trono ­
m ic z n y c h  s k ru p u la tn ie  
s ię  p rzyg o to w a ły ..., u -  
k rę c a ją c  ty m  sa m ym  na 
s ieb ie  bicz. B o  skoro  
p o znan iacy  n ie w ie le  m o  
g l i  zna leźć m ankam en­
tó w , s ko ro  na sa lach i  
w  ku c h n ia c h  b y ło  ta k  
—  a na  co dz ień  byw a  
in a cze j —  dow ód, że 
pe rsone l może i  p o tra f i 
dobrze p racow ać, ty lk o  
n ie  zawsze chce.

— Wasze k a w ia rn ie  n ie  
zawsze pachną ka w ą  — mó 

w i ł  d y re k to r  Poznańskiego 
Przeds ięb iors tw a G astrono­
m icznego — K a w ia rn ie . U - 
w ażam , że za w ie le  je s t w 
n ich  l ik ie ró w  i  w in , a za 
m a ło  ekspresów  do k a w y , 
c ias t ł  deserów  (d la  poznań 
sk ich  ka w ia rn i p ro d u k u je  
s ię  codz ienn ie  60 ga tunków  
c iast, d la  szczecińskich 15). 
Poznan iacy zauw aży li prze­
cen ian ie  dz ia ła lno śc i gastro

POZNAN
ODKRYŁ
możliwości

szczec iń sk ie j

gastronomii
no m iczn e j i  d la teg o  w ysu ­
n ę li sugestię , ab y  Szczecin 
— w zorem  Poznania —  w y ­
o d rę b n ił przeds ięb iors tw o 
a d m in is tru ją ce  w y łączn ie  
k a w ia rn ia m i.

D y r. W ZP H  w  P oznan iu  
A . K R A J E W S K I podsum o­
w u ją c  I  e tap  w ym ia ­
n y  dośw iadczeń z w ró ­
c i ł  uw agę na niedostatecz­
ne  rek la m o w a n ie  w  na­
szych lo ka la ch  zasady: 
kon sum e n t m a rac ję , na n i ­
k łą  spec ja lizac ję  zak ładów
i  w spó łczu ł z po w od u ta k  
ź le  p ra cu jące go Przedsię­
b io rs tw a  R em on to w o -M o nta  
¿owego M H W  w  Szczecinie, 
w  w y n ik u  czego z b y t w ie ­
le  urządzeń m echan icznych 
w  kuch n ia ch  s to i bezczyn­
n ie . Radzono usp ra w n ić  e- 
w id e n c ję  ob ro tó w  poszcze­
g ó ln ych  lo k a li;  do pro w a­
d z ić ; aby, ta k  ja k  w  Pozna 
n iu ,  każd y  k ie ro w n ik  na 
bieżąco codz ienn ie  k o n tro ­
lo w a ł w ysokość obro tów .

W  ogó lne j p u n k ta c ji n a j 
w y ż e j ocen iono „ż e g la r ­
ską ” ,  , k tó re j k ie ro w n ik  
E lja s ik  o trzym a ł od  W ZP H  
w  P oznaniu proporzec. 
D ru g i p ro p o rczyk  w ręczono 
in ic ja to ro w i w spó łp ra cy , w i 
c e d y re k to ro w i W ZP H  w  
Szczecin ie m g r  W . O strow ­
sk iem u.

P roporce  te  będą p rz y p o ­
m in a ć  całem u k ie ro w n ic tw u  
szczecińskie j ga s tro n o m ii,
i i  personel naszych za k ła ­
d ó w  żyw ien ia  do w ió d ł, że 
p o tra f i dobrze  pracow ać.

Trzeba te n  z ry w  u m ie ję t­
n ie  w yko rzys ta ć . (aż)

P o k ró tc e
29 BM . O godz. 9.30 W * a ll  

szko ły  podstaw ow e j n r  23 
odbędzie się sesja D z ie ln i­
cow e j R a d y  N arod ow e j D ą­
bie. Tem atem  zasadn iczym  
będzie sprawozdanie z w y ­
ko n a n ia  te go ro cznych re ­
m on tów  b u d yn kó w  m iesz­
ka ln ych , n a to m ia s t 30 bm . 
o  godz. 9 w  gm achu p rz y  
u l. M ick ie w icza  69 obrado­
w ać będzie sesja D z ie ln ico ­
w e j R ady N arod ow e j Pogod 
no  pośw ięcona spraw om  sa- 
n ita rn o -p o  rządkow ym .

Z A R Z Ą D  W o jew ó dzk i 
TPPR  zaprasza m iło ś n ik ó w  
ję zyka  ro sy jsk ieg o  i  l i te ra ­
tu ry  ro s y js k ie j na czw art­
kow e w ieczo ry  konw ersa- 
cy jn e  do  K lu b u  TPPR  przy  
A l. W ojska P o lskiego 66. 
P ie rw szy w ieczó r odbędzie 
się 30 lis top ad a , początek o 
godz. 1».

30 B M . w gm achu P o li­
te c h n ik i p rzy  A l.  P iastów  
19 (W ydzia ł B u do w y M a­
szyn, K a te d ra  F iz y k i)  m gr 
T . R ew aj w yg ło s i od czy t 
p t. „Ż y c ie  gw iazd”  z f i l ­
m em  o tym że  ty tu le .

PO LS K IE  T ow a rzys tw o  E - 
konom iczne u ru cha m ia  30 
bm . roczne s tu d ium  ekono­
m iczne d la  k a d ry  k ie ro w ­
n icze j p rzeds ięb iors tw  ze 
specjalnością o rg an iza c ji 
p rzeds ięb iors tw  i  an a lizy  
ry n k u . In fo rm a c ji udz ie la 
sek re ta ria t p rz y  A l. P ia­
stów  6, te l. 428-97 lu b  
364-53.

TELEWIZJA
(P rog ram  szczed ńsk ij 

17.15 — d la  dz ie c i „ M i i  z o- 
k ie n k a ” , 18 -  f i lm  „Z agu b io na  
p iłe czka ” , 18.25 — „Q u o  vad is 
N -tF ” , 18.55 — te le n o ta tn ik ,
19.05 — „S p a ce ry  nieboszczy­
k a ” , 19.30 — d z ie n n ik  T V , 20 — 
„P o ro z m a w ia jm y  z d y re k to re m  
p ro g ram ow ym  T V ” , 20.15 
re c ita l fo rte p ia n o w y , 20.50 — 
„W szyscy  Jesteśmy sędziam i, 
21.50 — os ta tn ie  w iadom ości, 
22 — dobranoc.

(Program berliński)
13.15 są „R o zm a ito śc i” ,

15.30 — w id o w isko  d la  
dz iec i od la t  5 „O  b ro ­
n i,  k tó ra  n ie  chc ia ła  strze lać” ,
18 — „W iększe  te m p o  dla  te ch  
milki” , 18.45 — tys iąc  w ladom oś 
c i te le w iz y jn y c h , 18.55 — poz­
d ro w ie n ia  te le w iz ji dziecięce j,
19 _  w id o w isko  d la  m łodz ieży 
„P a le ta ” , 19.25 — prognoza po 
gody, 19.30 — k ro n ik a , prze­
gląd w yda rze ń , 20 — kom edia  
Z ap o lsk ie j „Z a b u s ła ” , 21.40 — 
„M a ły  k o n c e r t” ; os ta tn ie  w ia  
dom  ości k ro n ik i.

ŚR OD A

10 — k ro n ik a , 10.25 =• f i lm  
„N ie sa m o w ite  życzen ie” , 11.55
— „O tw a r te  oczy” , 12.25 — 
test, 13.15 — „O zd ro w ie n le ” ,
15.30 — d la  m ło dz ie ży  „N a g i
w śró d  w ilk ó w ” , 18 — „S zko ła  
i  życ ie ” , 18.30 »- om ó w ie n ie
p ro g ram u, 18.45 — ty s ią c  w ia ­
dom ości te le w iz y jn y c h , 18.55 — 
pozd ro w ie n ia  te le w iz ji  dz iec ię­
ce j, 19 — spo tka n ie  w  B e rlin ie  
z K . E. v o n  S ch n itz le r, 19.40—i 
prognoza pogody, 19.45 —  k r o ­
n ik a , przegląd w yda rze ń , 20 —* 
rep o rta ż  o K u b ie  „P łon ąca  w y  
spa’ % 21 — „D z iś  u  K rue ge - 
ró w ” , 21.40 —  „W ie czo rn a  ser« 
nada” , os ta tn ie  w iadom ości 
k ro n ik i,

RADIO
W IA D O M O Ś C I: 16, 18.30, 23.50. 
SERW IS R Y B A C K I: 19.

S ZC ZE C IN : 16.05 — M uzyka  
ro z ryw ko w a  „O d  1 d o  100” . 16.3#
— „M a le  k in a ”  — fe lie to n  A. 
G ło w a ck ie j. 16.40 — „ K o n fro n  
ta c ję ”  H . Le cho w sk i. 17 — M u 
zyka  taneczna. 17.30 — P rzeg­
lą d  ak tua ln ośc i W ybrzeża. 17.50
— ,,Lu dz ie  p iln ie  po szuk iw a n i”
— kom e n ta rz  A . Sobeckiego. 
18 — K o n c e rt życzeń. 18.45 -ą 
dysku s ja  tyg od n ia .

W A R S Z A W A : 18.35 — U n iw e r 
sy te t R ad iow y  z c y k lu :  „Z a ­
sadnicze ko n s tru k c je  te c h n ik i”
— pog. m g r in ż . P io tra  B u kó w  
skiego p t. „N ico ść  też użytecz 
na” . 19.05 — M uzyka i a k tu a ln o  
ści. 19.30 — Rozm owa z M in . 
K u l tu r y  i S z tuk i Tad. G a liń ­
sk im . 19.45 — „M ik ro re b u s y ” , 
20.45 — C h w ila  m u z y k i. 20.50 — 
P-ub licystyka. 21 — Z  k ra ju  i 
ze św ia ta . 21.27 — K ro n ik a  spo r 
to w a  i  w y n ik i T o ta liza to ra  
Sportowego. 21.40 — „O pe ra  
Żebracza”  — John G ay Pe- 
pusch. 23 —  R ew ia o rk ie s t r  4 
zespołów  tanecznych .
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TEATRY
P O L S K I _  „M a rze n ia  i k lę s k i’» 
g. 19.30. ' *
W SPÓ ŁC ZESN Y — „ O b ro n i 
K sa n typ y ”  g. 19.30.
O PER ETKA — „R o x y ”  g . 19.15«

KINA
KOSMOS — „C h a m p io n ”  g. 
11.15 13.30. 16, 18.30, 21 -  V s £
— od la t  16 (w to re k  i środa) 
D E L F IN  — „N ie z w y k ła  pogoń” ’ 
g. U , 13, 15 _  ra d * . - o d  la t  
12, „D z ie ń  pow szedni”  g, 17. 
19, 21 — NR D  — od la t  12 — 
n ° 1 3 : i  ” N le zw yk ,a  Po«oó”  g . 
B A Ł T Y K  -  „S k o k  o św ic ie ”  
g. 11.10, 13.30, 15.50, 18.10, 20.30 
—• radź. _  od la t  16 (w to re k  I  
środa)
P O LO N IA  — „K o ch a m  clę żM 
c le ”  g. 16, 18.15, 20.30 -  ra d * .
— od la t  16 — p a no ram iczny
— „N o c  sy lw es trow a”  g. 13.30; 
ś rod a: „M a ry n a rz  z K o m e ty ”  
g. l l ,  13.30, 16 — „K o ch a m  ein 
życ ie ”  g. ig.15, 20.3#
P IO N IE R  _  „P iłe czka  I  la ta ­
w ie c ”  g m _  „zaka za n e  pto 
s e n k i"  K. u ,  13, 15 -  „ L w y  
a fry k a ń s k ie ”  g. t7 — „P o p ió ł 
i d ia m e n t”  g. 18.45, 21 ■— po i,
—  od la t  18 (w to re k  i środa) 
M U Z A  (Pom orzany) — „L e cą  
ż u ra w ie ”  g. 17.30, 19.30 — radź.
— od la t  16
PR O M IE Ń  — „K w ie c ie ń ”  g . 1#
— poi. — od Jat 16
M AR S i--  „S łoń ce  św iec i d la  
w szys tk ich ”  g. 16.30. 18.30, 20.30
— radź. — od la t  14
F A L A  — „P ig ć  łu se k”  g. 18, 
20 -  N R D  — od la t  1«
P A Ł A C  M Ł O D Z IE Ż Y  — f i lm y  
p o pu la rno -nau kow e  g. 17 
ECHO (K rzekow o) — „B ie d n i 
bogacze”  g. 18, 20 — węg. 
od la t  18
OD R A — „M o ra lno ść  pa n i B u l 
s k ie j”  g. 18.30 — czeski — od 
la t  16
M E W A  (Żeleeh<vw4>) — ¡,Ząb 
re k in a ”  g. 18, 20 — rad ź . —  od  
la t  12
Ś W IT  (S ko lw in) — „ K lo p o t l l  
w y  w nu czek”  g . 17, 19 — USA!
— od la t  16
ŻE G L A R Z  (Golęcino) —  „P a ­
m ię tn ik  A n n y  F ra n k ”  g. 17, 
20 — U SA — od  la t  14 — pa 
noram ieznv
SZM AR AG DO W E (Z d ro je ) — 
„P o r t r e t  Jen n ie ”  g. 17.30, 19.30
— U SA -  od  la t  18 
P R Z Y JA Ź Ń  (Dąbie) — „ W ita ]  
sm u tku ”  g. 17, 19 — USA -» 
od la t  18 — panoram .
H U T N IK  (S to łczyn) —- n ie czyn  
ne
STY LO W E (H uta Szczecin) - *  
„M a tk a ”  g. 17.30, 19.30 — rad ź.
— od la t  7
B A J K A  (Police) -= „C h ło p ie c  
z G re n la n d ii”  g. 17, 19 — du ń ­
sk i — od la t  14 
1 M A J  (Żydów ce) — „K a ta s trd  
fa ”  g . 17 — „W  ry tm ie  ro e k  
and r o l i ”  g. 19 — ang. — od 
la t  16
M A R Z E N IE  (W lelgow o) — 
„S p ra w a  trzyn a s tu ”  g . 19 
R EPER TU AR  K IN  — na  pod­
s taw ie  in fo rm a c ji W ZK . 
FO TO P LAS TYKO N  — W oj. 
Po l. 36 — „E u ro p a ”  ( I  część) 
z . 1# — 21

KLUBY
X3 M U Z  -  pl. Ż o łn ie rza  2 •**> 
D y s k u s y jn y  K lu b  F ilm o w y  
„N ie  m a pogrzebów  w  niedz i«
ię ”  g. 20.

TPPR  — W o j. P o l. 66 *» fU n l 
„B ą d ź  m o im  synem ”  g. 18, 2# 
4— radź.

K O M E N D A  C H O R Ą G W I — O- 
g iń sk ieg o 15 — „G a w ę d y  O 
PPR ”  g. 19. i

ZM S  *= M ick ie w icza  ł  —  w ie ­
czór au to rsk i Ba lcerzana g.19, 
P T T K  — p i. L o tn ik ó w  — zeb­
ra n ie  s e k c ji w ysoko gó rsk ie ] 
g. 19.
Ł Ą C ZN O Ś C I — D w orcow a *9
— spo tkan ie  z prezesem Sądu 
W ojew ódzk iego p . M ilk o w s k in i 
„P ra w o  a e tyka ”  g. 19 — f i lm  
„K ra d z io n e  n ie  tuczy”  g. 20.

WYSTAWY
M U Z E U M  — S ta rom łyńska
— ś redniow ieczna rzeźba po­
m orska, renesansowe s t r ó j*  
ks iążą t po m orsk ich , współcze­
sne m a la rs tw o  po lsk ie  godz« 
13—19.
W A Ł Y  CHROBREGO 1 »» a r­
cheologia , p rzy rod a , w ys ta w y  
m o rsk ie  godz. 13—19.
13 M U Z  — p l. Ż o łn ie rza  t  -s  
w ys taw a  m a la rs tw a  A rife i M a- 
de ysk ie j.
Z A M E K  — w ys taw a  retrospełć 
ty w n a  fo tog ram ów  K ry s ty n y  
Łyczyw ko w e j.
C B W A  — S ta rom łyńska  27 ~* 
w ys taw a „G ru p y  to ru ń s k ie j”  
godz. 13—19.

SZPITALE

PR ZY C H O D N IA  D LA  M A T K I 
1 D Z IE C K A  -  iw .  W o jc iech a 
7 — g. 19—7 rano.

APTEKI
N r  1 — W oj. Poi. 49 — te*«
371-55
N r  34 -  D ubois 1 — te !. 82 -«

W Y D A W C A : Szczecińskie w y d a w n ic tw o  Prasow e RSW „P R A S A ”  w  Szczecinie. R E D A K C JA  i  A D M IN IS T R A C JA : Szczecin, p l. H o łd u  P rusk ie go  8, I I I  p tr. , red ag u je  K o leg iu m . 
T E L E F O N Y : cen tra la  430-21, s e k re ta r ia t nacz. re d a k to ra  457-41, zastępca nacz. re d a k to ra  478-21, sek re ta rz  re d a kc ji 430-21 (w ew n. 31), d z ia ł m ie js k i 462-35, d z ia ł łączności z c zy te ln i­
ka m i *50-21, dz ia ł spo rtow y  427-77, d z ia ł m o rs k i 450-21. B iu ro  Ogłoszeń 344-44, re d a kc ja  po ra n n a  (po godz. 6) 378-91, da lekop isy  425-14. P R E N U M E R A T A : Z am ów ie n ia  na  p renum era tę  In ­

d yw id u a ln ą  p rz y jm u je  P rzed s ięb iors tw o U pow szechnien ia P rasy i  K s ią żk i „ R u c h "  w  Szczecin ie — kon to  P K O  N r  X-13170-116 oraz w szys tk ie  U rzędy Pocztowe i  listonosze.
D ru k . Szczec. Z akh  G ra f. C—J



PERYFERIE CZEKAJĄ
CO P R ZY N IÓ S Ł R O K 19«1 W  D Z IE D Z IN IE  ROZ

W OJU USŁUG ? W C IĄ G U  9 M IE S IĘ C Y  PR ZYB Y 
ŁO SZC ZEC IN O W I P O N A D  MO Z A K Ł A D Ó W  USŁU 
GOW YCH, W ZR O SŁA W ARTOŚĆ USŁUG SW IAD  
C ZONYCH D ŁA  LU D N O Ś C I M IA S T A  I  WOJE 
W O D ZTW A.

A  W IĘC K R O K  N APR ZÓ D ?
N IE W Ą T P L IW IE . JED N O C ZE Ś N IE  J E D N A K  N A 

D A L  N O TU JE M Y  PEWNE. N IE P R A W ID Ł O W O Ś C I 
w  U K Ł A D Z IE  B R A N ŻO W Y M  I  ROZM IESZC ZĘ 
N IU  S IE C I U SŁUG OW EJ.

W  c e n tru m  Szczeci­
n a  obse rw u je m y sku ­
p ie n ie  za k ła d ó w  i  n a d ­
w y ż k ę  pew nych branż, 

• n a to m ia s t na p e ry fe ­
r ia c h  np. N ad O drą  i  w  
D ą b iu  — ogó lny n ie d o ­
ro zw ó j usług.

CO P R Z E W ID U JE
P L A N ?

JE Ś L I chodzi o perspek­
ty w ic z n y  p la n  rozw o ju  u- 
s iug  w  Szczecinie zakłada 
się, że w  p ięc io la tce  pow in 
n o  p rzyb yć  naszem u m ia ­
s tu  527 now ych  zak ła dó w  z 
lic zb ą  oko ło  1030 osób za­
tru d n io n y c h . Ś redn i p rzy ­
ro s t roczny w in ie n  w y n o ­
s ić  100 p u n k tó w  us ługo - 

. w ych . Szczególne zapotrze­
bow an ie  is tn ie je  na us łu g i 
z  zakresu: ins ta la to rs tw a  
gazowego, e lektrom eehan i* 
k i .  ch ło dn ic tw a , rad io m e­

ch a n ik i, d ro bn ych  rem on­
tó w  bu do w lan ych , f r y z je r -  
stw a, k ra w ie c tw a  i  szew­
stw a. Ludność m iasta od­
czuwa rów n ie ż  n iedobór u- 
s lu g  p ra ln iczych  o raz w  
dz ie dz in ie  n a p ra w y  sprzę tu 
gospodarstw a domowego.

W  W O JE W Ó D Z T W IE  
I  S Z C Z E C IN IE

N A K Ł A D Y  in w e s ty ­
c y jn e . przeznaczone w  la 
tach  1961—1965 na usłu 
g i w  w o je w ó d z tw ie  
szczecińskim , wynoszą 
ponad 180 m in  z ł. Część 
z n ich^ p rzew idz iana  
je s t na “ u ru ch o m ie n ie  
p a w ilo n ó w  i  now ych  za 
k ła d ó w  usługow ych . N a 
m arg ines ie - w a r to  tu  
podkreślać, iż  zupe łn ie  
s łuszn ie  odstąp iono  od

USŁUGI
-  ALE JAK?

W tej metodzie jest... interes

Wszystko na konto
włamywaczy?

O B S E R W U JE M Y  o s ta tn io  dość d z iw n e , a co­
ra z  b a rd z ie j powszechne z ja w isko . R em anen ty  
ro b io n e  po k radz ieżach , z re g u ły  w y k a z u ją  o l­
b rz y m ie  s tra ty , o  w ie le  w iększe  a n iż e li m o g li je  
p o czyn ić  —  te chn iczn ie  rzecz b io rą c —  sp ra w c y  
w ła m a n ia .

S Ł U Ż Y M Y  p rzyk łań a*B i, w szys tk ie  r "  19*1 r.J
♦  W Szczecinie n ie le tn i sp ra w cy  w ła m a li się do ak ie  

p u  zab iera jąc z szu flad  (co u d ow o dn iła  m ilic ja )  21 tys. 
z l. Rem anent w ykaza ł b ra k  to w a ru  na 105 ty * .  z ł. W 
m ag azyp ku, jdo Jttórego s p ra w cy  n ie  w ch o d a ill b ra ko ­
w a ło  to w a ru  w artośc i 21 tys . z ł.

♦  W  S targardzie n ie le tn i z ra b o w a li 5 zegarków ,
2 scyzo ryk i i  go tó w kę  w  sum ie  oko ło  12 tys . z ł. R e­
m an en t “w ykaza ł n iedobór w  w ysokośc i 57 ty s . z ł.

♦  W Ś w in o u jśc iu  ob rabow ano sk lep  w ie lob ra nżo ­
w y . M il ic ja  ud ow o dn iła , Iż spraw cy za b ra li to w a r ńa 
sum ę 29 tys . z ł. Z  rem anen tu  w y n ik a ło , że s tra ty  w y ­
noszą 122 tys . zł.

♦  W tym że Ś w ino u jśc iu  w  k i lk a  godzin po w ła m a ­
n iu  u ję to  sprawcę z to w a rem  »a  la  t y f . - i ł .  ' s tra ty  
w ykazane przez rem anen t w yn io s ły  105 tys . z ł. W  m a­
gazyn ie , gdzie w łam yw a cz  n ie  b y ł, za b ra k ło  to w a ru  
na  80 tys. zł.

♦  N a jlepszym  p rzyk ła d e m  w  ty m  w zględzie J***t chyba 
pe w ien  sk lep  w Szczecinie. D oko nyw a no  ta m  k i lk a ­
k ro tn y c h  w łam ań  i za każd ym  razem w arto ść s k ra ­
dzionego to w a ru  ró ż n iła  się zasadniczo od wskazań 
re.m anentowych. O to dane : w  p ie rw szym  w ła m a n iu  
zabrano to w a rów  na sumę 500 z ł — rem an en t w yka za ł 
b ra k i na 8.100 zl, za d ru g im  razem  spra w cy  sk ra d li 
to w a ró w  na 4.000 z ł. rem an en t w yka za ł — 14.390 zj,
Za trze c im  razem  skrad z io no  to w a ru  za 3.MO z l — re ­
m a n e n t w ykaza ł b ra k i na «.990 zł.

W SZYSTK O  to  św iadczy do b itn ie , że w  naszym  
h a n d lu  n ie  je s t n a jle p ie j. M ożna na w e t zaryzykow ać 
tw ie rd ze n ie m , że w  w ie lu  w ypa dka ch  n ie  zabezpiecze­
n ie  m ie n ia  społecznego jes t celowe. M a ono u ła tw ić  
z łod z ie jom  w ta rg n ięc ie  do sk lep u , a ty m  sam ym  „sce 
d o w a n ie ”  na ich  k o n to  w szys tk ich  b ra kó w  i n iedo­
borów ' poczyn io nych , czy zaw in io n ych  poprzedn io  
przez personel.

PRZYTOCZONE p rz y k ła d y  to  ty lk o  n ie liczn e spo­
śród  tych . k tó ry m i d ysp o n u je  MO. P o w in n y  one chy­
ba zm ob ilizow ać d y re kc ję  p rze ds ięb iors tw  i jed no stek 
na drzę dn ych do bliższego p rze an a lizow an ia  tego « « •  
¡Wiska i  w yc iąg n ięc ia  z tego od po w ied n ich  w n io sków .

p ie rw o tn e g o  p la n u  u ru ­
ch o m ie n ia  w ie lk ie g o  do 
m u  us ług w  niezagospo 
d a ro w a n y m  budynku  
p rz y  A le i N iepod leg łośc i 
ob o k  „K a s k a d y ” .

Z rea lizo w a n ie  te go  p lanu 
w zm o cn iłob y  ty lk o  s ieć u- 
s ługow ą w  Ś ródm ieśc iu , 
k tó re  i ta k  je s t ju ż  pod ty m  
względem  up rzyw ile jo w a n e . 
Z resztą dośw iadczen ia po­
czynione w  te j dziedz in ie  
w  NR D, p rze m a w ia ją  prze­
c iw k o  tego rod za ju  in w e ­
s tyc jo m , N a to m ia s t słuszna 
jes t budow a pa w ilo nó w , 
us łu go w ych , zw łaszcza na 
p e ry fe ria ch  m iasta . 1 M ię­
dzy in n y m i W ojew ódz­
k i  Z w ią zek  In w a lid ó w  
p la n u je  w  1962 r .  roz­
poczęcie b u do w y pa w ilo n u  
kosztem  750 tys . z ł. w  k tó ­
r y m  w yk o n y w a ć  się będzie 
u s łu g i k ra w ie c k ie . Zak ła d  
D oskona len ia Rzem iosła za 
m ie rzą  u ru ch o m ić  w arsz ta ­
ty  ś lusarstw a sam ochodo­
wego.

D L A  naszego m ias ta  
p ro je k to w a n e  są now e­
go rod za ju  us ług i, np. 
za k ła d  us ług  g a zo w n i­
czych. Z w ażyw szy, że 
w  naszym  m ieście  jes t 
53.000 kuchenek  gazo­
w ych , 16.000 p iecy gazo 
w ych  i  1500 ra d ia to ró w  
gazow ych — pow stan ie  
tak iego  zak ładu  je s t ja k  
n a jb a rd z ie j wskazane. 
P rz y  u l. M a zu rsk ie j zlo 
k a liz o w a n y  będzie salon 
p ra ln ic z y . M a ją c  na u - 
w adze b a rd z ie j ró w n o ­
m ie rn e  u s y tu o w a n ie  p la  
ców ek u s łu g o w ych  w  
m ieście,, p rzew idu je * ‘się 
ro zw ó j s ieci w  D ąb iu , 
na O sied lu  G ru n w a ld z ­
k im , o s ied lu  p rzystocz- 
n io w y m  na Żelechow ie , 
spó łdz ie lczym  na N iebu 
s zew ie, na P om orza­
nach (re jo n  u l ic  B u d z i-  
śzyńsk ie j i  M ilc z ó ń - 
ak ie j), o raz na S ta rym  
M ieście . Pow staną nowe 
za k ła d y  b ra n ży  m e ta lo ­
w e j, in s ta la to rs tw a  e lek 
tro techn icznego , ch ło d ­
niczego, ś lusa rs tw a  i 
rzem ios ł budow lanych .

P O T R Z E B N E  SĄ 
L O K A L E

M Ó W IĄ C  o ro zw o ju  usług 
w spom nieć na leży o sp ra ­
w ie  lo k a li d la  p laców ek 
usługow ych. W  bu do w n ic ­
tw ie  rad  na rod ow ych  w  
pięc io la tce  p rze w id z ia no na 
te  cele 2320 m kw . w  bu ­
d o w n ic tw ie  spó łdz ie lczym  i 
p rzyza k ła do w ym  — 830 m , 
k w . p o z w o li to  za ledw ie  na | 
u ru cho m ie n ie  50 n o w ych  j 
p la ców e k us łu go w ych. Jest |

to  ty lk o  10 proc. po trzeb i 
w  zasadzie n ie  zm ien i do­
tychczasowego rozmieszcze­
nia  usług, gdyż b u do w n ic ­
tw o  z loka lizow ane będzie 
w  w iększośc i w  cen tru m  
miasta.

S Z U K A JĄ C  w y jś c ia  z  te j 
s y tu a c ji, na leży chyba prze 
pro w a dz ić  re w in d yka c ję  po 
m ieszczeń, w  k tó ry c h  k ie ­
dyś  zn a jd o w a ły  się zak ła dy  
usługow e, oraz p rz e k w a lif l 
kow ać część lo k a li ha n d lo ­
w y c h  na cele usługowe.

Ponadto spółdzie lczość 1 
p rze m ys ł te re n o w y  p o w in ­
n y  w ięce j sw o ich  k re d y tó w  
in w e s ty c y jn y c h  przezna­
czyć na budow ę p a w ilo ­
nó w  na p e ry łe r ia c h  m ia ­
sta. T y lk o  w  ten sposób bę 
dzie m ożna rozw iązać p la n  j 
p ra w id ło w eg o  rozm ieszczę- I 
n ia  sieci us łu go w e j w Szcze I 
d n ie .  1

Ą. K A N IA S T Y

CIEKAWY K0NKUÜS

W  W A R S ZA W IE  o tw a r 
to  pie rw sza og ó lnopo l­
ską w ystaw ę zw ierząt 
fu te rk o w y c h  i  drobnego 
inw enta rza  połączoną ze 
sprzedażą a u k c y jn ą . W y 
staw a je s t przeglądem  
do rob ku  po lsk ich  hodow 
ców , a rów nocześnie po­
rów na n ie m  naszych o- 
siągnięć z osiągn ięc iam i 
inn ych  k ra jó w , k tó ry c h  
przedstaw ic ie le  b io rą  u- 
dz ia ł w  w arszaw sk ie j 
w ys taw ie . Na zd ję c iu : 
okaza ły  „ je n o t”  — ho­
d o w li W arszaw skiego 
P rzedsięb iorstw a „ L A S ”

(Foto — CAF)

Z IN IC JA T Y W Y  szcze 
cińskiego od dz ia łu  okrę 
gow ego „S P O ŁE M ”  ZSS 
o d b y ł się kon ku rs  liczę 
n ia  „m e todą ślepą", na 
m aszynach s u m u ja ty c h .
W kon ku rs ie  w zię ło u- 
dz:a| 31 osob r  14 spół- 
d z e ln i spożywców, k tó ­
rzy  przeszli zw yc ięsko 
e lim :n a c jc  wstępne.

K o n ku rs  b y ł podsum o 
w am em  a k r i i  szkolenio 
w e j i w yka ra t. że liczę 
n e na m aszynach „n  
toda ślepą”  skraca o i 
Iow ę c/.aa liczen ia n

toda z w yk łą  i m a duże 
znaczenie w  zakresie 
podn iesienia w y d a jn o ­
ści p racy w dz ale fina n  
sowo - księgow ym . Na 
z d ję c iu : f in a lis tk i ko n ­
ku rsu , k tó re  o trz y m a ły  
na g ro dy  p ieniężne. Sa 
to : Z dz is ław a Jakrze w - 
ska  (PSS P yrzyce), Ja- 
n na B o ja rska  (PSS 
Szczecin) i Iren a Szczyg 
lew ska (PSS B a rlin e k ) .

to to :
W anda C ieślakow a

'AAAJlAAAAUASAAAAAASAAAAAAAAASAŁAAAAAAAAA aaaaaaaaaaaaaaaaaaaaaaaaaaaaaaaaaaaaaaaa AAAAAAAAAAAAAAAAAAAń►
ta k  czerw ona, iż  m og ło  się w ydaw ać, że łz y  po- I 
m ieszane są z k ro p la m i k rw i.

H anka  bezradn ie  sp o jrza ła  na nią, a późn ie j na | 
okropnego gipsowego psa, k tó ry  s ta ł na etażer- j

„ lo d a ” . Choć tu  do

I —  A  N A  CO m asz ochotę?
\  —  N a loda.

—  Skąd ja  c i te raz  wezm ę 
p in ie , będę cię uczy ła  czytać. 

t —  N ie  m a m  ochoty.
) —  A  chcesz czytać w szys tk ie  na p isy  w  k in ie?  
j —  N ie  po trzebu ję , s ta rs i m i czyta ją .

—  Jeś li te raz  ze m ną p ó ł godz iny  poczytasz, to  
c i potem , ja k  w y jd z ie m y , k u p ię  „ lo d a ” .

—  D w a . N a każdą rękę jednego loda.
H a n ka  w yszu ka ła  ko lo ro w e  abecad ło  z dz iec in ­

n ych  la t  B a rb a ry  i  zaczęła razem  z M a ćk ie m  sy­
la b izow ać. U m ia ł ju ż  trochę  czytać i  bezbłędnie 
p rze czy ta ł „ A la  m a ko ta ” .
j —  Już  to  znasz?
» —  A  znam  —  u nas d z ie w czyn k i z p ie rw sze j 
k la s y  w y p is a ły  na m urze  k redą : „P re cz  z A lą  ma 
k o ta !” .

H a n ka  roześm ia ła  się i  rę ką  p rzyzw ycza joną  
ido g łaskan ia  C yp n ika  p rze jecha ła  m u po kręco- 
p e j czupryn ie . O dsuną ł się n iechętn ie . Ja k  każ­
d y  mężczyzna.

—  No, ucz m n ie , ja k  m asz uczyć, bo po tem  za- 
In k n ą  lodz ia rn ię .

G w a łto w n y  dzw onek p rz e rw a ł m om ent, k ie d y  
M a c ie j z tru d e m  p rze czy ta ł: A . B. C. ch leba  chcę. 
H a n ka  poszła o tw o rzyć . D o p o ko ju  w p a d ła  m łoda  
żona k ie ro w n ik a  p o b lis k ie j spó łdz ie ln i. Rozpacz 
je j  o b ja w ia ła  się zap łakaną tw a rz ą  i  po ta rganą 
czup ryną .

—  A ch , proszę p a n i, n iech  p a n i zaraz do nas 
p rzy jd z ie . M am usia  znow u chc ia ła  w yskoczyć 
cknem . N a szczęście w eszłam  do m ieszkan ia  w  
ty m  m om encie, k ie d y  sta ła  na parapecie. F rze - 
jnocą  ją  ściągnęłem .

H a n ka  znała tę  sąsiadkę z trzeciego  p ię tra  —  
p a n ią  Tarnoską , je jm ość  po p ięćdziesiątce, o ko ­
b iecych  w dziękach  dop row adzonych  do absurdu  
i  tw a rz y  ja k  b u k ie t p rz y w ię d ły c h  czerw onych pe'-
c n ii.

—  Co je j p rzysz ło  do g ło w y?  D laczego chc ia ła  
W yskoczyć przez okno? —  p y ta ła  się H anka  idąc 
C m łodą kob ie tą  po schodach.
L - »  To od czasu ja k  nasz synek przyszedł na

św ia t. Ja  chodzę do p racy , d z ie c ia k ie m  n ie  ma 
się k to  zająć».. no w ię c  zrozum ia łe , że babka po­
w in n a  się n im  op iekow ać. A  ona n ie  chce, bo 
w o li stać z sąs iadkam i w  ko le jk a c h  sk lepow ych 
i  p lo tkow ać... i  dosta je  w p ro s t a ta k ó w  szału!

—  A  n ie  m ożna dziecka  oddać do żłobka?
—  T a a k  —  m łoda  ko b ie ta  po trząsnę ła  ku d ła tą  

g łow ą  —  na  to , ażeby m i go za z ię b ili na śm ierć. 
Za n ic ! Z resztą ja  się z p racy  zw a ln ia m , aby go 
p rzy jść  n a ka rm ić , do ż ło b ka  m am  daleko. N ie  
w ie m  sama, co m am  rob ić?

—  M u s i się pan i zw o ln ić  z p racy.
—  To n ie  p odo łam y w yda tkom ... n ie  w ys ta r­

czy nam  na życie.
H a n ka  poczuła w ięź ko leżeńską z ow ą babką, 

k ló ra  n ie  chc ia ła  op iekow ać się w n u k ie m  i  ,w o ­
la ła  sam obó js tw o, a le  fa k t  ten z d u m ia ł ją  jedno ­
cześnie. W ięc okazu je  się, że n ie  b y ła  ta k im  o ry ­
g ina łem , ja k  się zdaw ało. T a k ie  b a b k i ja k  ona 
zda rza ły  się.

P A N I Tarnoska , is to ta  pospo lita , lub iąca  popić 
i  hand low ać, u ros ła  w  je j  oczach d o * ja k ie jś  s il­
ne j in d yw id u a ln o śc i. Z a s ta ły  ją  leżącą na tapcza­
n ie  p rz y k ry ty m  różow ą p luszow ą kapą G łow ę 
m ia ła  schowaną w  poduszkach. Po ruchach je j 
w ie lk ic h  p leców  można b y ło  d om yś lić  się. że łka . 
O d w ró c iła  g łow ę. T w a rz  je j  b y ła  zalana Izam i i

ce ko ło  f la k o n u  z dw om a sztucznym i goźdz ikam i. 
Ja k  cerber u w ró t  p ie k ie ł p iln o w a ł d robnom iesz- 
czańskiego po rządku  i  m og ło ’ się w ydaw ać, że w  ^  
m ieszkan iu , gdzie  ta k i p ies spoczyw a na etażer- ^  
ce, w ie lk ie  rod z in n e  d ra m a ty  n ie  p o w in n y  m ieć r-  
m ie jsca . W yra ża ł gus t i  u podoban ia  m ieszkańców , j 
To g ipsow e „cacko ”  można b y ło  oglądać na każ- | 
dym  p ię trze  w  każdym  n iem a l m ieszkan iu  te j I 
dz ie ln icy .

—P an i T a rnoska  — zaczęła H anka  le k a rs k im  I 
sp o ko jn ym  tonem  — co p a n i na jlepszego w y ­
p ra w ia ?  Czy p an i w ie . co to  za nieszczęście 
b y ło b y  d la  ca łe j rodz iny?

K O B IE T A  spo jrza ła  na n ią  n iechętn ie .
— D użo im  za leży na m o im  życ iu  — m ru ­

kn ę ła  n iechętn ie . — G dyby  im  na m n ie  zależało, 
to  b y  m i dz iec iaka  na k a rk  n ie  z w a lil i.  !

H a n ka  w yc iągnę ła  z to re b k i p a s ty lkę  m ilto v n u  I 
i  zachęciła pan ią  Tarnoską , aby ją  zużyła . |

— Z o s ta w ię  pan i k i lk a  ty c h  pasty lek. T o  i 
w sp a n ia le  uspoka ja  n e rw y.

— Co to  pomoże? Ja na m ałego dz iec iaka  j 
n ie  m a m  n e rw ó w  i  zd ro w ia .W o lę  z życ iem  I 
skończyć. N ie  ta k , to  inaczej...

— A le  p rzecież inne  babki... — zaczęła H an-
ka w b re w  sw o im  przekonan iom  — inne  b abk i r 
cieszą się. gdy w n u k  p rz y jd z ie  na św ia t... na- j 
w e t zazw ycza j w ię ce j go jeszcze ko ch a ją  n iż  \ 
w ła sn e  dzieci. ^

K O B IE T A  us iad ła  na sw o im  pos łan iu . — P a - f  
n i ta k  m ó w i, a le  sama p an i n ie  chc ia ła  w z iąć  y  
w n u k a  do siebie, gdy je j có rka  się rozw iod ła , 5 
a p rzecież pan i n ic  p racu je , ty lk o  rysu je  sobie 1 
i  czyta. y.

— A le  z tego w łaśn ie  ż y ję  — o d pa rła  H anka  £
panu jąc nad głosem, aby n ie  w yszed ł z b y t .; 
ostro. — Zresztą pan i się m y li, bo w łaśn ie  d z i-  i 
s ia j synek m o je j c ó rk i zam ieszkał u m n ie  na 5 
stał«» , !
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Nie ma 
miejsca
lia

optymizmu...
D Z IW N A  to  szkoła. Bez z w y k ­

łego g w aru , szum u b iegan iny  l  
szkolnego rw etesu . N a schodach 
k i lk a  dziewc7>nek. G rzecznie d y  
g a ją  1 m ó w ią  „d z ie ń  d o b ry ” .

; Jestem  w  Zak ładz ie  Specja lnym i 
p rz y  u l. Jag ie lloń sk ie j 65. Zak ła d  
je s t ko e d u ka cy jn y . M ieści sic tu  
szkoła i  in te rn a t d la  dzieci h ie do  
rozw in ię tych  um ysłow o. T u ta j 
w łaśn ie  przeprow adza się ich  re  
w a lid a c ję , czy li p rzyw raca  się ja  
do no rm a lnego życia. T rw a  to  
n ie ra z d łu g ie  la ta . Często trzeba 
zacząć od zw alczania w  dz iecku 
kom p leksu pow stałego na sku te k  
n ie w ła śc iw ych  w a ru n k ó w , w  ja ­
k ich  żyto poprzedn io  i  „m e tod  w y  
chow aw czych” , ja k im  b y ło  podda 
ne, zan im  tr a f i ło  do Z ak ła du .

W Y C H O W A N K O W IE  Z a k ła d ii 
uczęszczają do szkoły sp e c ja ln e j! 
w  k tó re j do IV  k la sy  n ie  s to ­
su je  się podz ia łu  n a u k i na przed  
m io ty . N astępu je  on dop ie ro  od 
k lasy  V . N a jw ię kszy  nac isk k ła ­
dz ie  się tu  na p rzyg o to w a n ie  
dz iecka do sam odzielnego życ ia  
poprzez przysposob ien ie  go do 
zawodu.

W  m in ia tu ro w e j „d o m o w e j”  ku  
chence Z ak ła du , dziewczęta ućzą 
się go tow an ia , sprzą tan ia  i 
w sze lk ich  p ra c  gospodarskich . 
C h łopcy stosownie do p rze ja w ia ­
n ych  zain teresow ań _ s to la rk i,
szew stw a, m a js te rko w an ia . Ponie­
waż z pom ieszczen iam i je s t k ru ­
cho, Zak ła d  ko rzys ta  z p ra cow n i 
Szko ły  Spec ja lne j p rzy  u l. N a ru to  
w ieża.

i Jednym  z w ażn ie jszych elem en­
tó w  re w a lid a c ji um ysłow o upo­
śledzonego dziecka, jes t w ycho w a  
nié  fizyczne, na k tó re  Z ak ła d  k ła  
dzie d u ży  nacisk. D zieci up raw ia  
ją  spo rt p ły w a c k i, tu ry s ty k ę . W 
ub ieg łorocznych m ię dzyszko lnych 
zawodach g im n a s tyk i a k ro b a tjc z -  
ne i za ję ły  p ie rw sze m ie jsce, a to 
m ó w i chyb a  samo za siebie.

D Z IE C I u trz y m u ją  też ż yw y  
k o n ta k t z dom em  rodz ic ie lsk im * 
a le  tu  w łaśn ie  w y ła n ia  się p ro ­
b lem , k tó ry  w ychow aw com  spra  
w ia  w ie le  k ło p o tu . Po pow roc ie  
dz iecka  z w a k a c ji spędzonych w  
dom u ro d z in .îy m , w ychow ca 
s tw ie rd za  często, że d o tychcza ­
sowa jego praca została w  p e w ­
nym  s to p n iu  zn iw e low ana . Dziec 
ko  w raca  bow iem  n ie  ty lk o  n ie ­
je d n o k ro tn ie  b rudne  i  zan iedba­
ne, a le  i  co fn ię te  w  dotychczas 
os iągn ię tym  ro zw o ju . S p ra w iła  
to  n iew łaśc iw a , niepedagogiczna 
atm osfera  rodz innego otoczenia.

_  Ze sm u tk ie m  w ów czas s tw ie r  
dzam y — m ów i d y r . W AW R ZY­
N IA K . — ja k  k ru ch e  są w y n ik i 
naszych w y s iłk ó w . M usim y zaezÿ 
nać od nowa.

Pc uko ńcze n iu  szko ły  spe c ja ln e j 
dz iecko n ie  jes t jeszcze w  pe łn i 
p rzygotow ane do życ ia . O jeg o  
społecznej ad ap ta c ji decydu je , do ­
p ie ro  szkolenie zawodowe — na­
stępny etap procesu re w a lid a c ji,  
od byw a ją cy  się ju ż  w  szkole spe­
c ja ln e j zaw odow ej. •

A L E  naw et i te  dzieci, k tó re  
ze względu na s iln ie j . po sun ię ty  
n iedo rozw ój u m ys łow y , do ta k ie j 
szko ły  uczęszczać n ie  mogą — po 
opuszczeniu Z ak ła du  p e tra fia  p rzy  
stosować się do n o rm a lnych  w a­
ru n kó w , są sam odzie ln ie jsze, um ie  
ją  sobie dać rade w  z w y k ły c h , co 
dz ie nn ych  sprawach.

D y r. W A W R Z Y N IA K  je s t zw olen 
n iczką izo lo w a n ia  dz iec i upośledzo 
nych od dz iec i zd ro w ych . Uważa 
Jednak że p rzy  bardzo og ran iczo­
ne j ilośc i m ie jsc w  szkołach i za 
k ładach spe c ja ln ych  na leży w ię ­
cej uw agi pośw ięcić zalecanej 
Drzez M in is te rs tw o  O św ia ty  fo r ­
m ie op ie k i nauczyc ie la  nad dz'ec 
k iem  upośledzonym  w  jeg o  dom u: 
rod z ic ie lsk im .

O konieczności s tosow ania te j 
fo rm y  p isa liśm y  już . P rzypom ­
n ijm y . że w ed ług  danych  pos ia ­
danych  przez K u ra to r iu m , w  na ­
szym w o je w ó d z tw ie  oko ło  3 tys . 
dzieci z a k w a lif ik o w a n y c h  je s t 
do um ieszczenia w  szkołach spe­
c ja ln ych . K u ra to r iu m  n a to m ia s t 
dysponu je  s iedm iom a za k ła d a m i 
tego typu , w  k tó ry c h  łączn ie  
je s t ty lk o  750 m ie jsc.

I  L IC Z B Y  te  p rz y c ie m n iły  o p ty ­
m izm . z k tó ry m  opuszczałam  Za­
k ła d  S p ec ja lny  p rz y  u l. Jag ie lłoń  
sk ie j. B y ła  w łaśn ie pora ob iado- 

| w a. W duże j sali ja d a ln e j siedzia

I ło  p rzy  sto łach 170 dzieci. B y ły  
grzeczne, dobrze ułożone, sp ra w ia  
ły  w rażen ie  c a łko w ic ie  zdro w ych , 
— w y n ik  tru d n e j, pe łne j pośw ięcę 

I n ia  pracy w ycho w aw ców .

A L E  ja k i los czeka te  ozieci, 
k tó ry m  sz k o ln ic tw o  spec ja lne  
o p ie k i »Roewnić n ie  może? ‘
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